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Nowela dla M i t y  reiulacyiua].
Ustawa państwowa z dnia 11 czerwca 1901 

o budowie dróg wodDych i regulacyi rzek, za­
wiera w § 5 postanowienie, że najdalej w 
czerwcu 1904 roku mają być rozpoczęte w Cze­
chach, n& Mcrawach, na Śląsko, w Galicyi i 
w Austryi gćroej i dolne] regnlacye tych rzek, 
które z kanałami spławnemi (ze skanalizowa- 
nemi rzekami) tworzą j ed n o 111ą s i e d  wo ­
dną ,  a czy to ze względu na doprowadzenie 
wedy, czy też zc względu na ruch żwiru, po­
siadają szczególniejsze znaczenie dla objętych 
tą ustawą dróg wodnych. Rząd był ustawą tą 
obowiązany podjąć natychmiast rokowania z 
interesowanemu krajami, przyczem co do sto 
sunku przyczyniania się funduszów krajów óo 
kosztów tycn robot, miały być stosowane do­
tychczasowe zasady.

Ta ustawa, która ma dla kraju doniosłe zna 
czenie nie tylko ze względu na budowę dróg 
woanych, ale także jako ubezpieczająca całość 
■programu regulacyi rzek, była uznana jako tak 
ważna, że w czasie krótkiej sesyi sejmowej w 
czerwcu i lipcu 1901 roku chciano w Sejmie 
załatwić wszystko, co d!a jej wykonania w na­
szym kraju było potrzebne. I dla tego Sejm 
powziął szereg uchwał, jakich ta sprawa wy­
magała, przyjął na kraj obowiązek ponoszenia 
jednej ósmej części kosztów budowy dróg wo­
dnych, a zarazem uchwalił ustawę o regulacyi 
tych rzek. które według przytoczonego wyżej 
§ 5-go ustawy o drogach wodnych, tworzą z 
przyszłemi kaDałami jednolitą sieć wodną (tak 
zwane r z e k i  k a n a ł o w e ) .  Projekt ten, już 
podczas trwania wspomnianej sesyi sejmowej 
Dadszedł z Wiednia jako projekt rządowy — 
a chociaż był wniesiony bez poprzedniego po­
rozumienia się z Wydziałem krajowym, czego, 
ściśle bioiąc, wymagał § 5 ustawy państwowej, 
został z wyżej przytoczonego powodu przez 
Sejm oez zmiany nchwalonj

W  sejmowej komisyi wodnej zwracano ze 
strony Wydziału krajow-ego uwagę na pewne 
wątpliwości, jakie projekt sądow y nasuwa —  
głównie zaś to. że ograniczono reguiacye na 
pewne tylko przestrzenie rzek i że nie wcią­
gnięto do ustawy zabudowania potoków gór­
skich, które powinny były być tu włączone 
tak ze względu na doprowauzanie wody do 
kanałów jak i ze względu na ruch żwiru. — 
Komisya mimo tych wątpliwości uchwahła pro­
jekt rządowy i wniosła go do Sejmu bez zmia­
ny —  pragnąc nie utrudniać przyjścia do sku­
tku ustawy. A uzyskała też zapewnienie, że 
rząd me będzie tu czynif żaanej różnicy mię­
dzy Galicyą a innemi interesowanemi krajan i 
W ten sposób przyszła do skutku ustawa kra­
jowa z dnia 18 września 1901 r. w regulacyi 
rzek kanałowych.

W Czechach jednak traktowano rzecz mniej 
pospiosznie —  chociaż może właśnie dlatego 
bardziej stanowczo —  i wytargowano na rzą­
dzie o wiele więcej. Analogiczna ustawa cze­
ska, uchwaluna w rok po galicyjskiej, tem się 
od naszej różni, że nie ogranicza się tylko do 
regulacyi pewnych nrzestrzeni rzek, lecz u- 
względnia całe dorzecza wraz z zabudowaniem 
potoków górskich i budowę rezerwoarów w gó­
rach. co najściślej odoowiada ce'owi i duchowi 
państwowej ustawy o budowie dróg wodnych.

W  ten sposób zapewniły sobie Czechy regala- 
cyę c a ł y c h  dorzeczy r*ek kanałowych, z ta­
kim rozdziałem kosztów, iż skarb panstwa po­
krywa 60%, a fundusz krajowy 40%  ko­
sztów — podczas gdy u nas regulacya gór­
nych przestrzeni i zabudowanie potoków gór­
skich przekazane jest do szczupłego funduszu 
melioracyjnego, przeznaczonego dla wszystkich 
krajów koronnych, przyczem stosunek jest od­
wrotny: sręrb państwa daje 40%. a fundusz 
krajowy i interesowani 60% . Różnica między 
nstswą galicyjską a czeską pociągnęła też za 
sobą ten skutek, że z 75 milionów, przezna­
czonych według ustawy państwowej o dro 
gach wodnych na rcgulacyę rzek w okresie 
1904 do 1912 r., Galicya ma otrzymać koron 
19.398.000, a Czechy 35 milionów —  pomimo, 
że Galicya co do obszaru tworzy 41'4% wszy­
stkich krajów interesowanych, a Czechy 274 
proc.

Wobec tego Wydział krajowy w listopadzis 
1902 r. zwrócił się do rządu z przedstawie­
niem podanych powyżej okoliczności i z żąda­
niem r ó w n o m i e r n e g o  traktowania Gali­
cyi —  ku czemu potrzebna będzie nowela do 
naszej ustawy regulacyjnej z dn. 18 września 
1901 r. Po przeprowadzonych w tej sprawie 
rokowaniach r z ą d  z g o d z i ł  s i ę  na  s t a ­
n o w i s k o ,  z a j ę t e  p i z e z  W y d z i a ł  k r a ­
j o w y  i oświadczył, że przeciw noweli takiej 
nic ma nic do zarzucenia. Skutkiem tego W y­
dział krajowy uchwalił przedłożyć Sejmowi no­
welę, zmieniającą §§ 14 i 15 rzeczonej ustawy 
krajowej.

Według tego projektu w miejsce dotychcza­
sowego § 14-go ustawy, który regulacyę gór­
nego biegu i zabudowanie źródłowisk rzek ka­
nałowych przekazuje do osobnych nstaw, o- 
partych o państwow-ą ustawę melioracyjną z 
r. 1884 —  ma wejśó następujące postanowie­
nie:

§ 14. Regulacya górnych przestrzeni rzek, 
stanowiących wspólną sieć wodną z drogami 
wmdnemi, mającemi się zbudować wedle § 1 d) 
ust,aw’y z dnia 11 czerwca 1901 Dz. pr. p. Nr. 
66, tudzież regulacya ich dopływów wraz z 
zabudowaniem i zalesieniem źródłowisk, której 
koszta obliczono w programie regulacyi wód 
z dnia 24 listopada 1902 na 28,138.000 kor., 
ma być wykonana w s p ó l n y m  k o s z t e m  
p a ń s t w a  i k r a j u .

Roboty powyższe mają obejmować.
A) regulacyę następujących przestrzeni rzek 

1) Skawy od ujścia Bystry do Suchy; 2) Ra 
by od ujścia Mszany do Lubienia; 3) Wisłoki 
od Rozstajnego do Żmigrodu; 4) Ropy o l uj­
ścia Zdyni do Wisłoki; 5) Jasiołki od Woli 
wyżnej do Wisłoki; 6) Wisłoka od ujścia Mor- 
wawy do Frysztaku; 7) Sanu od Rajskiego do 
Liska; 8) Wiaru od Łomny do Niżsnkowic; 
9) Strwięża od Krościenka do Biskowie; 10) 
Dniestru od ujścia Szańca do Kornatowic; 11) 
Oporu od uiścia potoku Orawy do Stryja;

B) zabudowania potoków górskich i zalesie­
nia w następujących dorzeczach: 1) Dunajca, 
Popradu i Biały wraz z regulacyą Czarnego 
Dunajca od Kościelisk do Nowego Targn i 
Białego Dunajca od Zakopanego do Nowego 
Targn; 2) Soły; 3) Skawy; 4) Raby; 5) W  i 
słoki; 6) Sanu; 7) Dniestru; 8) Łomnicy; 9) 
Bystrzycy sołotwińskiej i nadworniańskiej.

§ 15. Do kosztów robót, w § 14 wyszcze­

gólnionych, przyczyniać się ma państwo i kraj 
w stosunku, jaki określają §§ 3 i 4 tej usta­
wy krajowej (t. j. 60%  i 40%).

Bliższe postanowienia co do ostatecznych 
kosztorysów, terminu rozpoczęcia i czasu trwa­
nia budowy, kierownictwa lobćt, wysokości 
datków konkurencyjnych prywatnych stron in­
teresowanych, tudzież konserwacyi wykona 
nych robót, wydane zostaną dla tych przedsię­
biorstw w drodze obecnych ustaw krajowych.

Taka jest treść noweli. Jeżeli — o czem 
nie można wątpić —  zostanie ona uchwalona 
i sankcjonowana, udział Galicyi w 75 milio­
nach kor., które z fuuduszu kanałowego prze­
znaczone są na regulacyę rzek, wzrósłby w o- 
kresie 1904 do 1912 do sumy 26,995.860 kor., 
t. j. o 7,597.260 kor. więcej od wyznaczonej 
obecnie sumy 19 398.600 kor.

Rozsądna krytyka.
Wobec zbliżającej s'ę nowej sesyi Sejmu 

pruside.go, która w 'istopadzie poprzedza nowe 
wybory do ciała parlamentarnego, prasa haka- 
tystyczna i półurzędowa zapowiada już z em­
fazą, że rząd dalej prowadzić będzie swą poli 
tykę antipolską i że wniesie w Sejmie w tym 
kierunku kilka nowych przedłożeń, Jako pierw­
sze wymieniają projekt do zmiany o r d y n a c y i  
p o w i a t o w e j  w duchu antipolskim. Z sprawą 
tą ma się rzecz tak: Właściciele tik. zw. dóbr 
rycerskich mają prawo zasiadania w sejmikach 
powiatowych. Prawo to nie da się przenieść na 
administratorów względnie dzierżawców tych 
dóbr. Komisya kolouizacyjna, nabywając od sze- 
rega lat przeważnie dobra od Niemców, osła­
biła więc tem samem niemieckie większości w 
sejmikach kilku povmtów. Aby temu zaradzić, 
ma tedy obecna ordynacja uledz zmianie o ty­
le, że także dzierżawcy dóbr. nabytych przez 
komisyę kolonizacyjną, mają otrzymać głos w 
sejmikach i wydziałach powiatowych.

Projekt ten jest wprawdzie nowym aktem 
niesprawiedliwości rządu wobec ludności pol­
skiej , jednakże jej położenia politycznego na 
razie nie zmień., ani nie pogorszy, z a p e w n  
tylko Niemcom przewagę, którą jnż w sejmi­
kach posiadali. Czy inne z zapowiedzianych 
przedłożeń będą dla ludności polskiej niebezpie­
czniejsza. n.a wiadomo) jeszcze

Jedyną, chociaż słafe  ̂ poc-sithą Jat jP<jtal;ów 
w zaborze pruskim wśród tych ciągłych ataków 
na ich byt est, że takie nowe pomysły nie 
znajdują ogólnego uznania i poklasku w prasie 
niemieckiej. Przeciwnie nie brakuje głosów, 
które je stanowczo potępiają, a co najmniej 
zapatrują się na nie bardzo sceptycznie. Po­
mijamy już zupełnie głosy prasy centrowej, 
gdyż. jak się oKazało, są oue jedynie wyrazem 
bardzo niepewnych zasad katolickich i bardzo 
wątpliwej „sympatyi“ dla Polaków z tytułu 
hwspólności wiary". Większe znaczenie posia­
dają w naszych oczach głosy tych kół niemiec­
kich, których nic nie łączy z Polakami, a które 
traktują politykę antipdską wyłącznie ze sta 
nowiska u ż y t e c z n o ś c i  l uh s z k o d l i w o ­
ś c i  d l a  n i e m c z y z n y .  Jasną bowiem jest 
rze. zą , że jeżełi kiedykolwiek ustanie lub zła­
godnieje system autipolski, uie będzie to wyni 
kiem jakkiejkolwiek sympatyi lub chiciażby 
tylko w z g l ę d n o ś c i  dla Polaków, lecz wy­

łącznie owocem przekonania, że nie przynosi 
on Niemcom korzyści.

Do poważniejszych organów niemieckich, któ­
re jedynie z tego stanowiska oceniają politykę 
antipolską, należy także zuana „Franfurter Ztg". 
Wystąpiła ona i teraz wobec tej zapowiedzi 
nowych środków antipolskich z artykułem, któ­
ry zasługuje na uwagę. Wykazawszy w nim na 
wstępie dotychczasową bezowocność wszelkich 
antipolskich środków, mianowicie fakt, że w wie­
lu okręgach dzielnic polskich ludność polska 
nietylko nie upaaa, lecz się wzmaga i w y p .e - 
ra  Niemców, organ frakfurski pisze-

„Co wynika z tych rezultatów? Chcąc je o- 
cetiić należyte, trzeba zbadać ich przyczynę. 
Przytem zaś napotyka się na fast niezaprze­
czony, że polityka anti-polska nie szkodzi tyle 
Polakom, ile Niemcom. Sprawiła ona dotych­
czas tylko, żo Niem -y nie mogąc utrzymać się 
wobec konkurencyi polskiej, nc:ekają z pol­
skich dzielnic. Aby to naprawić, na to potrze­
ba zupełnie o d m i e n n e j  p o l i t y k i  a nie 
jeszcze o b o s t r z e ń ' a  dotychczasowych błę­
dnych środków, o co dopominają się hakatyści 
Jakie kwiatki wydaje w tym kierunku szowi­
nizm hakaty styczny, na, to dowodem artykuły 
hakatystycznej „Ostmark“ , która zaleca wprost 
g w a ł t y  i b e z p r a w i a  wobec Polaków, jak 
np. ekspropryacyę polskich właścicieli ziem­
skich, ewentualnie, nawet pozbawienie Polaków 
praw obywatelskich. Widzimy na tym przykła­
dzie, do czego ostatecznie posuwa się system 
mesprawiedliwości, nie zdolny pogodzić się z 
faktami. Ludzi, którzy zalecają podobne bez­
prawia, n ie  m o ż n a  j u ż  u w a ż a ć  z a k i z e -  
w i c i e l i  l e c z  z a  w r o g ó w  n i e m c z y z n y .  
Spełnienie ich żądań obniżyłoby ogromnie po­
wagę i renomę Niemiec. Kto chce pozyskać 
Polaków dla Niemiec, powinien zalecać w pol­
skich dzielnicach system prawdziwej kultury, 
nwzględn.ający obok tego uprawnione ich wła 
ściwości".

W  innym ustępm tego artykułu skarży się 
„Frankfurter Ztg-‘ że np. system płacenia u- 
rzędnikom w polskich stronach osobnych do­
datków do pensyi, wytwarza tylko liypokryzyę 
i karyerowiczowstwn, skarży się dalej, że w 
całej polityce antipolskiej braknie prawdziwie 
wielkich i szerokich poglądów.

Takie głosy, suche, rzeczowe —  iak już po­
przednio zaznaczyliśmy —  mnożą się dziś w 
N'emczech. Rychłego pomyślnego skutku po 
nich naturalnie spodziewać się nie mwśiła. — 
Nawet „Frankfurter Zeitung" zaznacza, że 
trudno poucztc rząd, który, oszołomiony ha- 
katyzmem, jest na razie niedostępny dla wszel­
kich przekonywujących argumentów rzeczo­
wych. Z czasem jednakże, gdy i szersze k da 
niemieckie odczują kosztowność eksperymen­
tów polskich na w ł a s n e j  kieszeni, może obe­
cny szał hakatystyczny spotka się z energi- 
cznem „veto“ .

Przed wyrokiem.
P a r y ż , 20 sierpnia.

Monstrualny proces Humbertów dobiega koń­
ca. Wczoraj ukończył wreszcie Labori swoją 
przemowę. Od ogólnej kiytyki sądownictwa 
francuskiego przeszedł do osobistych ataków.

M a r y n n  G aw alew icis.

Plemię Jinteusza.
P O W I E Ś Ć .

83 (Ciąg dalszy).

—  To znaczy, że dziś się tylko karety ja­
śnie panom tak maluje, ale nie obrazy, —  od­
rzekł z wyrazem pogardy —  wylizane, wyca- 
ckane, gładkie, jak politura, mdłe, jak sok ma­
linowy. Musiało drogo kosztować?... co?... Taki 
Angeli to nie był frajer!... Za każdą rękę ka­
zał sobie dopłacać po pięćset guldenów do por­
tretu i musiał pewnie żałować, że ludzie nie 
małpy, to na czterech łapach mógł robić lep­
sze mteresa, niżeli na dwóch, albo_ na jednej, 
zwłaszcza z chustkami koronkowemi w Dalcach 
i brylantowemi pierścionkami obligato.

Kontent. że n.u się nastręczył temat do sai 
kastycznych drwinek ze starej szkoły zacofań­
ców w sztuce, dowcipkował dalej z gryzącą 
ironią, a Romuald śmiał się i podniecał jego 
złośliwy humor swojemi uwagami.

—  A gobeliny pan lubi?... —  spytał go, 
stając we drzwiach, prowadzących do dalszych 
pokojów.

—  Gobeliny?... jak jakie; im bardziej spło­
wiałe, tem lepsze w tonie. Masz dziedzic i go­
beliny?...

—  Mam i zdaje mi się, że jedne z lepszych; 
może pan zechce obejrzeć?...

—  Można! Czemu nie!...
Poszedł za nim do sąsiedniego gabinetu i 

w dalszym ciąga to chwalił, to przediwiwał 
bez ceremonii, uważając sobie za obowiązek 
„rżnąć prawdę", choć go o mą me pytano. 
Wygłaszał z wysokości swej teoryi estetycznej 
wyrobi bez apelacyi, tem bardziej, że nie miał 
mu się kto sprzeciwiać, bo Romuald pozwalał

mu mówić i wyciągał umyślnie na słówka, aby 
się bawić kosztem jego doktryn i paradoksów

Książę pozostał w salonie i tylko oczyma 
wodził po wszystkich sprzętach, po ścianach i 
posadzce, iak gdyby w pamięci wskrzeszał naj­
drobniejsze szczegóły nit powrotnej, a tak dro­
giej mu przeszłości.

—  Wszystko, tak... jak było! —  szeptał do 
siebie smutnym, dziecięcym jakimś głosem, któ­
ry nabrał dziwnie miękkich, płaczliwych nie­
mal tonów —  wszystko tak, jak było!... tylko 
ten fotel... ten fotel stał tutaj... bliżej kominka, 
nie przy... oknie!

I poszedł instjnktowme. przesunąć piękny, 
stylowy sprzęt na dawne miejsce, aby jeszcze 
więcej mieć złudzenia, że się w tyro salonie, 
w którym tyle pamiętnych dla siebie chwil 
spędził, nic nie zmieniło, że lata żadnej różni 
cy nie sprowadziły i że lada chwila ta smu 
iła, imponująca postać z portretu nad komin­
kiem ożyje, poruszy się i zstąpi z złoconych 
ram na posadzkę, zasiądzie przy kominku i, 
jak to bywało dawniej, przemówi do niego, 
biorąc robótkę ze stolika:

—  Chciej nu książę podać te włóczki i zaj­
mij swoje miejsce. No! co tam słychać nowe­
go?... porozmawiajmy trochę!...

Ileż to razy, podczas jego odwiedzin w Za 
stawach, słyszał te słowa, któremi rozpoczy­
nały się zwykle ich rozmowy; ile razy prze­
siadywał w tym salonie, na tymsamym fotelu, 
naprzeciw niej, spoczywającej już w grobowej 
kaplicy na cmentarzu...

Gdy sobio teraz przypominał to wszystko, 
wydawało mu się, że cała przeszłość z grobu 
wstaje i że z tych ruin jego żywota, jego 
świetności rodowej i majątkowej występują 
pod zaklęciem wspomnień jakieś duchy i wi­
dma, smutnie uśmiechnięte, która go otaczają 
coraz tłumniej i kiwając doń głową jakby z 
ubolewaniem, szepcą

—  Mości książę, pamiętasz dawne, dobre

czasy?... Mości książę, żal ci wszystkiego, co 
minęło, prawda?... Co za szkoda, że się tak w 
gruzy rozsypało i życie, i mienie, i marzenia, 
i miłość twoja, prawda, mości książę?...

Czuł, że mu się robi duszno i gorąco po 
śniadaniu, przy którem jadł dziś więcej, niż 
zwykle, ze szczególnym apetytem i z pośpie­
chem, aby jak najprędzej wejść do tego sa­
lonu i skorzystać z uprzejmości gospodarza, 
który umyślnie dla niego kazał pootwierać a- 
partamenta nieboszczki matki.

Spojrzał na portret i patrzał jak przez mgłę 
na te ukochane, uśmiechnięte, przez całe ży­
cie wielbione rysy, w których nie mógł nigdy 
dopatrzeć się niczego więcej, oprócz łaskawej 
pobłażliwości i przyjaznego uśmiechu

I zdawało mu się, że ta malowana twarz 
na płótnie nabiera życia , porusza się i spo- 
gląda mu prosto w same oczy, że się wychyla 
z portretu i zbliża, zbliża coraz bardziej ku 
niemu; aż... znikło nagle wszystko przed jego 
wzrokiem i z głębokiom westchnieniem, po.lo- 
bnem do bolesnego jęku, usunął się na fotel, 
który przystawił przed chwilą do kominka...

Romuald z Trojdanow iczem, skończywszy 
oglądać apartament, zajmujący cały parter pa 
łacu, powrócili do salonu, zajęci żywą rozmo­
wą i w pierwszej chwili nie zauważyli nieobe­
cności księcia.

Wielkosz opowiadał swemu towarzyszów hi- 
storyę zegarn gdańskiego, który należał nie­
gdyś do Augusta II; a dostał się w posiadanie 
jednemu z panów zastaw skich w podarunku 
królewskim za polowanie na dziki, urządzone 
dla dworu Jego Królewskiej Mości w puszczaj- 
skich borach.

Trojdanowicz słuchał tego obojętnie i nagle 
przerwał Romualdowi, wskazując na księcia, 
siedzącego w fotelu z głuwą opuszczoną na 
piersi, z rękoma zwieszonemi bezwładnie poza 
poręcze fotelu, w pozie człowieka, którego sen 
zmorzył.

— Patrzno dziedzic! —  szepnął z uśmie­
chem —  tak śpią ludzie sprawiedliwi po śnia­
daniu.

Stał w pośrodku salonu* załamawszy rę-e, i 
kiwał głową Lad tą uśp:oną bryłą ciała, nai- 
grawając się z tłuściocha. który mógł w jasny 
dzień smaczniej zasypiać, aniżeli on w nocy.

Wielkosz postąpił kilka kroków na palcach, 
aby nie obudzić swego gościa i, odciągając 
Trojdanowicza ku drzwiom, rzekł głosem przy­
ciszonym:

— Nie przeszkadzajmy ma!... niech się prze­
drzemie.

—  Jabyra za taką drzemkę oddał trzy swoje 
noce! —  żartował artysta —  zobaczysz dzie­
dzic, jak tu zagrzmią za chwilę trąby jery­
chońskie, gdy książę chrapać zacznie. Ja znam 
jego chrapanie, bo przecież nocował niegdyś 
w mojem sąsiedztwie. Powiadam panu, mury 
się trzęsły!...

Romuald poszedł do okna. aby zapuścić 
storę, zauważywszy, że słońce świeciło księciu 
na sama głowę.

—  Niech się prześpi! —  mówił do Trojda­
nowicza —  a my tymczasem wypalimy papie­
rosa i pogawędzimy z sobą.

Zabrał go napuwrót do bocznego gabinetu, 
w którym wisiały gobeliny, i usiadłszy przy 
otwartem oknie, zapyta!:

—  Rozmawiałeś pan kiedy z księciem dłu­
żej?...

Aitysta podniósł tamiona z urną wystraszo­
nego kota i rzek} -

— Bóg strzegł!... ja cierpię, kiedy go sła 
cham; ta książęca astma robi na moich cham 
skich nerwach takie wrażenie, jakby mi kto 
mokrą szczotką pięty wycierał. Zawsze mi się 
wydaje, że się lada chwila uduś. wlasnemi sło­
wami i że ma oczy na wierzch wylezą, zamm 
dokończy całego zdania. To męczący towarzysz 
ten pański książę!... Czy z niego nikt nie mo-

Obrońca Teresy z całą siłą zwrócił się prze­
ciwko bankierowi Cattari, który sam jeden 
wniósł skargę przeciwko Humbertom. Inni wie- 
izycide  —  zdaniem obrońry —  są tylko gra­
czami, którzy z góry byli przygotowani na 
straty i wcale nie mieii zamiaru uaawać się 
pod opiekę sądu.

Omawiajac sprawę likwidacji banku Girar­
da, twóerdził Labor;, że p e w i e n  c z ł o n e k  
d a w n e g o  g a b i n e t u  d ą ż y ł  do  u p a d k u  
t e g o  b a n k u ,  Zaangażowany był bowiem w 
jego operacjach na %  miliona franków Aże­
by nazwiska tego ministra nie wymieniono, 
k s i ę g i  b a n k o w e  z o s t a ł y  s f a ł s z o w a ­
li e. Dalej twierdził Labori, że rząd wiedział 
dobrze o pobycie Humbertów w Madrycie, a’ e 
ni“ myślał o ich aresztowaniu. Tutaj wygłosił 
obrońca Teresy sensacyjue odkrycie. M i n i ­
s t e r  s p r a w i e d l i w o ś c i  Y a l l ó  — po- 
wiodział Labori —  n a d u ż y w a ł  s w o j e g o  
s t a n o w i s k a  j a k o  s e n a t o r ,  a p o t e m  
j a k o  m i n i s t e r  na k o r z y ś ć  b a n k i e r a  
C a 11 a n i. Dokumenty, odnoszące się do spra­
wy Teresy, z a b r a n o  do  m i n i s t e r s t w a  
s p r a w i e d l i w o ś c i ,  i o z p i e c z ę t o w a n o  
j e ,  u s u n i ę t o  k o m p r o m i t u j ą c e  n i e ­
k t ó r e  o s o b i s t o ś c i  p a p i e r y ,  p o c z e m  
d o p  e r o  w r ę c z o n o  j e  s ę d z i e m u  ś le d ­
c z e m u .  Sitntkien tego obrońca Humbertów 
pozbawiony został dowodów niewinności Te­
resy.

Labori oświadczył, że ubecoy proces jest 
właściwie proces m bankiera Cattani prze 
ciw Humbertom, a że tak jest, dowodzi roz­
pisana przez dziennik „Matin" ankieta co do 
wyroku na Humbertów. Dzienn.K „Matin", po­
pierający wspomnianego bankiera, chciał wpły­
nąć na sędziów przysięgłych i usposobić ich 
źle dla Humbertów, ogłosiwszy wynik ankiety, 
a mianowicie, że 28.685 głosów oświadczyło 
się za skazaniem Teresy, a tylko 8427 za je j 
uwolnieniem. Labori zakończył swoją przemo­
wę zapewnieniem, że Teresa zabierze głus 
pr/.ed zamknięciem rozprawy, ale choćby tego 
nie uczyniła, to i tak niema dostatecznych do­
wodów, ażeby ją skazano.

Pizemowa Laboriego nie uczynifa wrażenia 
na publiczności, która przekonaną jest o wi­
nie Teresy i czuje do niej niechęć. Paryża- 
nie, a zwłaszcza Paryżanki, liczyli na to, że 
Teresa odegra po mistrzowsku swoją rolę, a 
tymczasem ujrzeli na scenie prowincjonalną 
aktorkę.

Jeden z reporterów trafnie opisuje Teresę 
i wrażenie, które zrobiła na sędz.ach i publi­
czności. „Widzimy —  pisze ów sprawozdaw­
ca —  ordynarną i niesjmpatyczną osobę, z 
przesadnemi, widocznie wyuczonemu ruchami, 
osobę, która mówi cały kwadrans, a nie po­
wie nic pożytywuego, która nigdy me odpo­
wiada wprost na pytanie, powtarza ciągle na 
nowo rzeczy błahe. —  Widać wyraźnie, że 
chce wywołać wrażenie, skandując słowa pa­
tetycznie, roniąc nie umotywowane pauzy mię­
dzy jeduem zdaniem a drugiem, wyciąga ręce 
w górę, nerwowo poprawia woalkę na wszy­
stkie strony, ruchami, godnemi bohaterki z 
trzeciorzędnego teatru. —  W tem, co mówi, 
jest często wprost naiwuą. Zwłaszcza im bli­
żej końca procesu, opowiada rzeczy, którym 
dziecko nie uwierzyłoby. Ciągle — czadem 
kuka razy w przeciągu kwadransa —  po-

delowai Bachusa?... przecież on tak wygląda, 
jakby go Boecklin namalował.

—  Tak, fizyognouię ma nie na Apollina, —  
przytwierdził mu Wielkosz —  ale to bardzo 
dobry człow.ek. T i  tusza była d'a niego ka­
lectwem przez eałe życie a jednak nie przy­
puściłbyś pan, ile lycerskości, ile szlachetnego 
ducha mieści się w tem grubem i niekształt­
ne® ciele'

—  No, ma w czem! — zażartował Trojda­
nowicz.

—  WTidzisz pan, jak to pozory łudzą!... Fan 
tak samo, jak wielu innych, wnioskujesz tylko 
z powierzchowności i sądzisz, że w takim gru­
basie nie mogło być nigdy żadnych snotelniej- 
szych instynktów i uczuć, a jednak jednak 
ten grubas potrafił kochać, jak Romeo.

—  Ta bdma ludzkiego sadła?...
—  Tak ta bania!.. Mogę to pana powie­

dzieć, bo dzisiaj nie jest już dla nikogo taje­
mnicą, że książę Olgierd kochał się w mojej 
matce przez lat trzydzieści kilka. Mój ojciec

| wiedział o teru i ja wiedziałem, ale nawet nie 
' dałem mn poznać, że znam jego tajoną mi­
łość, — do tej pory ani jeduem słowem me 
zdradziłem się, aby go nie urazić. Znam jego 
drażLwość na tym punkcie i nie chciałbym mu 
zrobić przykrości.

Trojdanowiczowi histnrya tego dziwnego ro­
mansu wydała się o tyle zajmującą, o ile nie­
prawdopodobną.

—  Słoń zakochany! —  zawołał mimowoli 
głośno, wybuchając śmiechem, ale Wielkosz po­
wstrzymał go gestem i rzekł.

— Ciszej!... mógłby usłvszeć. Mówię panu o 
tem dlatego, abyś trochę inaczej sądził o Liw­
skim.

Wstał i poszedł ku drzwiom, zaglądnąć do 
sali, czy ks'ążę się nie obudził.

(Ciąg dalszy nastapi.)
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wtarza, żo spodziewa się ujrzeć Crawfordów 
przed sądem.

„Mimcwoli nasuwa się pytanie —  pisze da 
lej autor sylwetki —  czy ona istotnie jest tak 
niemądrą, by myśleć, że potrafi tem wszyst- 
kiem na kogo podziałać ? A może myśli, że 
tanie bredzenia uznane będą za okoliczność 
łagodzącą? Najciekawszą jednak, a zarazem 
najtrudniejszą do rozwiązania kwestyą jest to, 
jak to było możliwem. że  t a  t a k  z w a n a  
„ w i e l k a "  T e r e s a  t a k i m i  s p o s o b a m i  
p o t r a f i ł a  z d o b y ć  c h o c i a ż  j e d n e g o  
w i e r z y c i e l a ,  k t ó r y  j e ;  d a ł  p i e n i ą ­
d z e ?  Kto tę zagadkę rozwiąże, dokaże niema­
łej sztuki!"

Przed kilku dniami postawił, śmy to samo 
pytanie, wyrażając zdziwienie, że Teresa mo­
gła „naciągać" szczwanych lisów sposobami, 
na| które możnaby chyba chwytać naiwnych 
wieśniaków.

Ową wi6iką tajemnicę Teresy, zawierającą 
zohydzone nazwisko, przed którem zadrżeć ma 
każdy Francuz, porusza znowu pismo „Lan- 
terne". Otóż —  jak opowiada „Lanterne" —  
były marszałek armii francuskiej, Bazaine, pod­
czas pobytu swojego w Meksyku miał utrzy­
mywać stosunek z pewną Mulatką. Owocem 
tego związku ma być Teresa i Roman Daun- 
gnac. Ale romansowy eksmarszałek miał dwoje 
dzieci z małżeństwa które zawarł z córką ja ­
kiegoś urzędnika meksykańskiego. Dziećmi te- 
mi są Crawtordowie. Do swoicb meksykańskich 
milionów Razaine nigdy się nie przyznawał, a 
tem baraziej nie przyznał się po poddaniu 
swej armii Niemcom, obawiając się zarzutu 
przekupstwa. Miliony jednak istniały i istnie­
ją, a Teresa miała je  odziedziczyć po „przy­
rodnich" braciach, „Laiiterne" zapewnia solen­
nie, że jest to wszystko szczerą prawdą, że 
Humbertow.e mają na to dowody i ze Teresa 
opowie to wszystko ze szczegółami, gdy., za­
cznie mówić. Rodzina Bazainea zaprzeczyła je­
dnak tej wiadumości, jak doniosła wczoraj de­
pesza.

Tak wygląda bajka, podana przez „Lanter- 
ne“. Bazaine, który jako generał brał udział 
w wyprawie meksykańskiej w latach 1862 do 
1864, ożenił się rzeczywiście z bogatą Meksy- 
kanką, ale umarł w Madrycie opuszczony przez 
żonę i pozbawiony nawet środków do życia.

Po Laborm przemawiał Cluet, obrońca Emila 
Daungnaca, który był ślepem narzędziem w rę­
kach Teresy.

Ruch na Bałkanie,
Omawiając wczoraj stosunek Rosyi do Tur 

cyi w artj kule wstępnym, wspomnieliśmy także
0 nocie rosyjskiej, która ma posiadać niejako 
charakter „uitimatnm". Otóż „Politisehe Cor- 
respondenz" donosi, że wiadomość , jakoby ro­
syjski ambasador w Konstantynopolu Sinowiew 
wręczył Porcie „ultimatum" z pewnemi żąda­
niami w kwestyi macedońskiej, są nieuzasa­
dnione. Takiego kroku rząd rosyjski nie uczy­
nił ani nie uczyni, więc równie bezpodstawnem 
jest twierdzenie, jakoby na poparcie tego „ul­
timatum" wysłano eskadrę rosyjską w pobliże 
Bosforu. W  jakim celu wysiała Rosya swoje 
okręty wojenne na wody tureckie, niepodobna 
się domyśleć, ale że to nie wyjdzib Turcy i na 
korzyść, o tem nikt nie wątpi. Powstańcy w 
każaym razie uważać będą demonstracyę floty 
rosyjskiej za objaw dla siebie korzystny.

Okręty angielskie również miały odejść na 
wody tureckie, ale ofieyalnie zaDrzeczają temu. 
Echo wypadków w Turcyi odbiło się nawet 
w Ameryce północnej. Z Waszyngtonu donoszą, 
że departament stanu interesuje się ciągle 
niepokojami w Turcyi, jednak rząd, jak z wia­
rygodnego źródła informują, nie jest zaanga­
żowany w demonstracji, zwróconej przeciw 
Turcyi.

Sensacyjne wieści z Konstantynopola podaje 
„Frankfurter Zeitnng". Pismo to donosi mia­
nowicie, że w Konstantynopln kompetentne 
sfery uwazaja położenie za tak k r y t y c z n e ,  
iż chwili takiej nie było na Bałkanie od woj­
ny rosyjsko-tureckiej w r. 1877. —  Różnią się 
tylko w zdaniu, czy rosyjska demonstracya 
floty jest wspólną akcyą Austro-Węgier i Ro­
syi. Kunsulowie są głęboko przekonam, że w 
Macedonii nie będzie spokoju bez interwencji 
mocarstw. Włochy i Francya wysłały w oko­
lice Mityleny dwa pancerniki. Z napięciem o- 
czektiją bliższych wiadomości o stanowisku 
Anglii, która okaznje w ostatnich czasach 
widną obojętność.

Z pola walki nadchodzą wiaaomości o cią­
głych utarczkach. Koło Zerin żołnierze tureccy 
zniszczyli pięć bułgaiskich wsi, przyczem 20u 
chrześcijan poniosło śmierć. W  Diaroti spalo­
no wiele domów, przyczem 40 osób zginęło w 
płomien.ach. Koło Kastor w walce napadły od­
działy powstańcze na turecki pociąg pocztowy, 
natomiast 60 żołnierzy, którzy towarzyszył, 
pociągowi, poniosło śmierć. Powstańcy zaorali 
9000 franków.

Zaniepokojenie ludności chrześcijańskiej 
wzrasta z każdym dniem, w miarę jak ludność 
turecka coraz agresywniej postępuje. Przeci • 
wko Rosyi nienawiść Turków wyiaża się bar­
dzo silnie. —  W  Monastyrze zdegradowano 
dwóch tureckich oficerów, ponieważ publicznie 
lżyli pamięć Rostkowskibgo i Rosyę.

Policya turecka z wielką energią zaczęła 
czuwać nad Bułgarami. Ubiegłej nocy wylądo­
wało w Ban Biefano kilkudziesięciu agentów 
policyjnych i pod eskortą wojska i żandarma- 
ryi rozpoczęło ścisłą rewizyę w domach wszy­
stkich mieszkających tam Bułgarów. Szczegól­
nie pilnie przeszukiwali ogrody, szukając bron.
1 dynamitu. —  Kilku Bułgarów aresztowano i 
przewieziono do Konstantynopola. Również w 
nnych miastach dokonano rewizyj i areszto­

wań Bułgarów. Powodem tych zarządzeń jest 
doniesienie, że Bułgarzy mają zamiar wykonać 
szereg zamachów dynam.towych w Konstanty­
nopolu.

Por.iągi do Zakopanego.
W  sprawie wadliwości 1 niedogodności ruchu 

Kolejowego na przestrzeni Kraków— Zakopane o- 
traymajemy niemal codziennie stosy listów  z na­

rzekaniami. WlękBzość objawianych życz«ń jest 
wyrazem opinii O gółu, mającego sła»*uy tytuł do 
podnoszenia żądań, aby ta kolej dla dogodności 
ogćłn letników zakopańjklch zDudowana, odpowia­
dała celuwi, wygodzie i potrzebie. Z licznych tych 
głosów cytujemy poniżej list jednego z posłów, rea­
sumujący jasno żądania i skargi zarowno podróżu­
jącej publiczności, jak mieszkańców Zakopanego.

„Rozwój Zakopanego, rozwój turystyki polskiej 
zawisł w przeważnej części od stosunków kolejo­
wych, od rozkłaan jazdy, od ceny biletów, od po­
ciągów, jednem słowem o i  życzliwości czj uników 
kolejowych. Jak dotąd czynniki te bardzo nie wiele 
zrobiły, aby przystęp do Tatr ułatwić i nmożliwić 
szerokim, średnio zamożnym warstwom społeczeń­
stwa. Weźmy np. rozkład jazdy pociągów do Za­
kopanego 1 z powrotem. Rozkład ten śmieszny i 
niesłychanie wadliwy, wprost nierozumny, jest tak 
zrobiony, jak to bardzo trafnie określił profesor 
S z a j n o c h a ,  aoy podróżni musieli jeść obiad w 
Suchej. Inaczej mówiąc, pociągi istnieją n i e  dla 
Zakopanego, lecz dla r e s t a u r a t o r a  w Snchej. 
Mamy pociąg rano o 9, o b i a d  w S u c h e j  30 
minut; pociąg drngi o godz. 10 25 rano — o b i a d  
w Snchej, cnown 30 minut, pociąg ze Sącza wy­
chodzący o 9 '3ó rano ma oDiad w Suchej, pociąg 
z Zakopanego o 9 '20 rano wychodzący, znowu ma 
obiad w Suchej — każdy 30 minnt przystanku. 
Obecnie 2 tylko pociągi zakopańskie mają pewną 
wartość i są dość wygodne, byle się trzymano 
ściśle rozkładu godzin wyjazdn i przyjazdu, a mia­
nowicie pociąg w i e c z o r n y ,  wychodzący z Zako­
panego o godz, 4 35 po południu; drugi pociąg 
n o c d y z Krakowa do Zakopanego. Inne pociągi 
nie wytrzymują krytyki i muszą być zmienione. 
Ogólnie zapytają, dlaczego pociąg do Zakopanego 
mnsi jechać c a ł y  d z i e ń ?  Ozyby nie można oyło 
puścić pociąg z Krakowa rano np. o godz. 8, aby 
o 1 był jnż na obiad w Zakopanem, lub zrobić 
pociąg któryby wychodził z Krakowa po obiedzie 
o godz. 2 i przycnodził do Zakopanego o 7 wie­
czorem? Nie byłoby wprawdzie obiadn w Suchej i 
może tem jedna i druga jednostka byłaby niezado­
woloną, ale publiczność i podróżni wszyscy byliby 
zadowoleni.

A  przecież o publiczuuść przedewszystkiem ta 
chodzić powinno. Chcemy jechać do Zakopanego 
p ó ł  d n i a .  Domagamy się następnie i musimy o- 
trzymać p o w r o t n e  5-aniowe bilety, zniżone do 
połowy. Takie ułatwienia istnieją na ws z y s t k i c h  
liniach podmiejskich w A lpach, w całym Tyroin, 
w Anstryi Niższej i Wyższej , w Czechach i t. d. 
Dyrektor Wierzbicki w okręgn lwowskim zaprowa 
dził do Woro nieuki takie ułatwienia , r nawet dla 
Tatr okazał się życzliwszym, niż dyrekeya krakow 
ska, ba daje znizenie gromadnym wycieczkom i mo­
żna dzisiaj ze Lwowa do Zakopanego i napowrót 
zrobić wycieczkę za 4  Złr, (!). A gdzież gą bilety 
zniżone dla młodzieży? gdzież są pociągi świąte­
czne i niedzielne? A pociąg nocny do Zakopanego? 
Istnieje w nim jeden tylko jedyny, bezpośredni wa­
gon II i I klasy, razem 4 przedziały. Proszę popa­
trzeć w lecie, ile to kobiet i dzieci stoi przez noc 
całą na korytarza wagonn, bo niema się gdzie po­
mieścić. Co rokn na sezon zarząd rucha daje no­
wych konduktorów na linię Kraków-Zakupane. Lu­
dzie ci, nie znający drogi, ani stosunków, mają się 
oryentować , aby mogli odpowiedzieć obowiązkom. 
Nim się zoryentnją, ubiega sezon, a ile dzieje się 
przez ten czas niewłaściwości, o tem zamilknąć le­
piej. SInŻDa sezonowa nważa pociągi zakopańskie 
za pewnego rodzaju awans, 1 z t«go ewentnduie 
Btara się korzy stać.

Aby te wszystkie wadliwości nsnnąć —  trzeba 
życzliwości dla sprawy i ducha inicjatywy i zro­
zumienia własnego interesu. Wiemy dobrze, że 
Wydział krajowy i rada nadzorcza kolei Chabów- 
_a-Zakopane zalecając oszczędności otatecznycn się­
gające granic, ntrndniają zadanie krakowskiej dy- 
rekcyi i paraliżują jej dobre chęci —  ale w tym 
wypadku dyrekeya mu onowiązek z te mi skmpnła 
mi się nie liczyć, a w danym razie odwołać się do 
ministerstwa kolejowego. I  oszczędności mają swoj6 
dozwolone granice. W  całej monarchii niema za­
pewne drugiej linii kolejow ej, któraoy nie posia 
dała, ani jednego urzędnika, tylko sam personal 
niższy Wszak na jednej ze stacyj funkcje kasye- 
ra, naczelnika i zwrotniczego spełnia żona budnika!

JKr»k6w, 22 sierpnia.

Festyn na powodzian. Celem przysporzenia 
funduszu na pomoc dla dotkniętych tegoroczną po­
wodzią ofiar, postanowił zorganizowany w tym celn 
komitet urządzić dnia 30 b. m. w parka dra Jor- 
dana wielki festyn ogrodowy, urozmaicony mnó­
stwem intereBnjących niespodzianek, jak kobzę 
szczęścia, muzeum osobliwości, pobyt w jaskini ban 
dytów włoskich i t. p Prócz tego koncert na man 
dolinach, oraz muzyka „Harmonii", uprzyjemniać 
będą naprzemian publiczności pobyt w parku. — 
Nie wątpimy, że zarówno piękny cel, jak i chęć 
miłego przepędzenia kilka godzm popoładniowych 
ściągnie tłnmy publiczności w ten dzień do parka 
dra Jordana

Do koszów szczęścia, przygotowanych na ten 
dzień krakowskie firmy dostarczyły jnż bardzo 
wiele fantów.

Z teatru komunikują nam Po ukończenia ro­
bót koło naprawy podłogi i oczyszczenia gmachn 
teatralnego, odbyła się dzisiaj pierwsza kompletna 
próba na scenie z dramę,a Sf Wyspiańskiego „B o­
lesław Śmiały"

Dalej donosi komunikat dyrekcyi, że według no­
wo ułożonego etatn gaże maszynistów zostały pod­
niesione o 10 procent.

Wpisy do szkoły realnej W  II wyższej szkole 
realnej w Krakowie (ni. Graniczna; odbędą się 
wpisy w dniach 29 i 31 Bierpnia od godz. 9 do 
12, a 30 sierpnia od 10 do 11, zaś egzamina 
wstępne do pierwszej klasy dnia 1 i 2 wrześuia 
1903.

Katastrofa w Borysławiu Do „Słowa Polskie­
go" telegrafują z Borysławia: Z dwu rannych ro 
botnlków jeden zmarł w przewozie do szpitala 
wśród wielkich cierpień. Stan drugiego jest także
niebezpieczny, jednakże jest nadzieja, utrzymania
go przy życiu. Oprócz tego jest dwóch robotnikow 
ciężko rannych. Wiertacz Liwosza, który zg:nął, li­
czył lat 40 i osieroc!ł żonę i czworo drobnych
dzieci. Zwłoki Liwosza wydobyto o godz. 3 po po­
łudniu w zwęglonym stanie.

Po połndnin zjechała komisya sądowo-górnicza 
celem zbadania przyczyny pożaru

Z Tucnowa. W  b. miesiąca otworzyło tut Koło 
To w. „SzŁoły indowej" drugą w br. z rzędu bez­
płatną wypożyczalnię książek dla ludu, we wsi 
Budzynie przy tamtejszej szkole, złożoną z 250 
dzieł.

Zator. Roboty przy zburzonym ostatnią powo- 
Jzią moście na Skawie postępują nader ospale i 
bylibyśmy pozbawieni komnnikacyi, gdyby nie za­
biegi delegata Rady powiatowej p. N., którego sta- 
renlom n gen. Alooriego mamy do zawdzięczenia, 
że wojskowość z godną uznania skwapliwością po­
stawiła, obok zawalonego, moBt na pontonach. Most 
ten zezwoliła wojskowość pozostawić na miejsca 
na przeciąg 6 tygodni, a jeżeii w cym czasie nie 
będzie gotowym most stały, na co się wcale nie 
zanosi, to... pozostaniemy odcięci na nieokreślony 
czas od gmin za Skawą położonych. Co na tem 
ucierpi ubogi zresztą Zucor, co ua tem ucierpią 
gminy okoliczne, trudniące się przewozom siana 
do Prus po gośclńcn nadwiślańskim, to się me da 
obliczyć. Dziwnem jest, z jaką obojętnością wła­
dze rządowe traktują ten gościniec, stanowiący je- 
dnę z główniejszych arteryj, łączących nas ze Ślą­
skiem. Wielui jnż czaj, aby most stanął na Ssa­
wie żelazny, bo naprawy coroczne drewnianego po­
chłaniają poważne sumy, z pewnością większe, niż­
by wynosiły proebnty od kapitała, wyłożonego na 
budowę żelaznego mostn. Potrzeby ludności traKtuje 
się u nas po macoszemu.

Dnia 15 b. m. dano na rzecz powodzian przed­
stawienie amatorskie. Kezultat kasowy bardzo do­
bry (140 koron) da zapomnieć n„ chwilę choć o 
głodzie kilkunastu rodzinom powodzian. I. F. F.

Z Limanowej donoszą, że burmistrzem miasta 
wybrany został jednogłośnie Jan Wysocki, nota- 
rynsz

Tyfus plamisty w GalicyI. W  czasie od 5. do 
17. bm. sprawdzono następujące uowe wypadki ty­
fusu plamistego: pow. Bohorodczany fKryczka) 1, 
pow Drohobycz (Schodnica) 4, pow. Horodeuka 
(Toporowce) 1, pow. Mielec (Grochowe) 1, pow. 
Mościska (Czyżowice) 1, pow. Przeworsk (Przeworsk) 
1, pow Stryj (Hutar) 1, pow. Złoczów (Ożydów) 
3, razem więc 13 nowych wypadków, co wobec 
cytry 47 wypadków w poprzednim okresie tygo­
dniowym oznacza cofanie Bię epidemii.

Z Kalwaryi Zebrzydowskiej otrzymujemy na­
stępujące pismo:

Podaję na tej drodze do wiadomości dyrekcyi 
kolei państwowych w Krakowie, że znown zbliza 
się odpnst na Narodzenie Matki Boskiej, że ruch 
będzie wielki 6, 7 i 8 września. Niechaj dyrekeya 
zawczasn, szczególniej na 8 września, wagony ludz­
kie, nie na „6  Koni", przygotuje w Kalwaryi, bo 
chociaż pp. urzędnicy w Kalwaryi obecnie bardzo 
uprzejmie z pątnikami postępują, nie tak, jak da 
wniej, ale co oni poradzą, jeżeli brak jest wago­
nów. Czyby to nie mogła dyrekeya wystawić bara­
ku na stacyl Kalwaryi dla pątników odjeżdżają­
cych 1 oczekujących na puciąg, bo oni płacą całe 
bilety, nie połowę, mają więc prawo czekać w po­
czekalni, nie na pola, na deszczn. Zresztą w Kal­
waryi na tak wielki ruch osobowy dawuo jnż dwo­
rzec kolejowy powinien być rozszerzony.

Ks. Stefan P o d w o r s k i ,  kustosz klasztoru.
Nieżyczliwość wobec chorej, z Krzeszowic pi­

szą nam: W dnia 20 b. m. pewna inteligentna po­
dróżna, znajdująca się w stauie błogosławionym, 
miała jechać pociągiem Nr. 17, odchodzącym stąd 
rano o godz. 8 m. 53 do Krakowi. Nagle dostała 
botów, które były wskazówką, że tani owa jest 
bliską rozwiązania. Lekarz kolejowy dr Dura, któ- 
ry był przypadkowu na stacji, kazał chorą umie­
ścić w pustym przedziale wagonu I klasy i przy­
nieść derkę kolejową. Tymczasem naczelnik stacyi 
p. Anschel gwałtownie zaprotestował przeciwko roz­
porządzenia doktura i zagroził portyerowi, że za­
płaci za derkę, Jeżeli zostanie poplamioną. P. An- 
schel działał wbrew wyraźnej instrnkcyi sinżbowej, 
która w takich razach nakazuje urzędnikom kolei 
udzielania chorym wszelkiej pomocy. Na energiczne 
żądanie lekarza naczelnik nstąpił wreszcie, zwła­
szcza że publiczność niedwuznacznie wyrażała swo­
je obnrzeule. Dr Dnra zajął się chorą, która dała 
życie zdrowemu chłopcu.

Zmarli.
Karol Baliński zmarł onegdaj w Grodzisku pod 

Warszawą. Urodzony w r. 1812, po nkończenin 
szKoły ówczesnej Pijarów, stnayował literaturę na 
ówczesnej wszechnicy warszawskiej, poczem po­
święcił się badaniom etnograficznym. Wyniki tych 
prac ogłaszał zmarły w „W ielk ie j EncyKlopedyi" 
Orgelbranda, której był stałym pracownikiem. Pu­
blikował też swoje „bajki" w „Gazecie Świąte­
cznej". Jako zacny czlowlok i obywatel cieszył się 
ogólną sympatyą.

ifie świata.
Pruski pollcyant na polskiej zabawie. Na ła­

wie oskarżonych przed Izbą karną w Toruniu za­
siadł we wtorek prezes Tow. przemysłowców p. 
Roman Kladziński za to, że podczas zabawy To­
warzystwa wydalił ze sali polieyanta Piontka, gdyż 
zabawa odbywała się w zamkniętem kółko, a ów 
policyant nie posiadał żadnego zaproszenia. W yda­
leniem z lokalu cznł się pollcyant obrażonym i wy­
toczył p. Kladzinsklemn proces o zniewagę. W tej 
sprawie odbył się jnż proces przed sądem ławni­
czym w dnia 16 marca r. b., Który skazał p. Kla- 
Jzińskiego na 10 marek kary lab dwa dni włę*ie- 
nia. Wyrokiem tym nie zadowolił się atoli p. K. i 
apelował do wyższej Inotancyl, Izby karnej w To- 
rnnin, która sprawę tę zDadała dokładniej, do cze­
go zawezwano 5 świadków. Policyant Piuntek ze­
znał, że był przez swą przełożoną władzę upowa­
żniony do dozorowania zabawy. Prokurator zazna­
czył, że wydalenie polieyanta z lokaln, który miał 
npoważnienle do dozorowania uWej zabawy od swej 
przełożonej władzy, jest obrazą i dlatego wnosi o 
odrzucenie rewizyi; sąd jednam po dłnższej nara­
dzie przyszedł do innego przekonania, gdyż orzekł, 
że w postępku p. Kladzińskiego nie można się 
dopatrzeć obrazy i dlatego nwolnił oskarżonego od 
winy i kary, a koszta nałożył kasie państwowej.

Wypadki W Łomży, żargonowy „Frajnd" po­
daje zagadkowe wypadki: W  piekarni żydowskiej
J. Brodbekera *r»ieziuno nad łanem 9 osób mar­
twych, lezących pokotem ODok siebie na ziemi. Spro­
wadzono lekarzy, ci na krótką chwilę docncili czte­
rech ludzi. Przypuszczają, że nieszczęśliwe ofiary 
zostały zatrute. Dwoje dzieci żyaowskich, lat 7 i 
9, zniknęło nagle i  domu rodzicielskiego. Po dłn- 
glch poszukiwaniach znaleziono jedno z nich za­
mordowane w lesie o 14 wiorst od Łomży, dru­
giego nie odnaleziono wcale.

W sprawie o zaburzenia w Hucie Laury na
Śląska stawać będzie przed sądem blisko 100 osób, 
jak donoszą pisma niemieckie. W  więzieniu ślod- 
czem znajduje się 45 oskmżonyeh. Dzień rozpo­
częcia procesu jeszcze nieoznaczony. Proknratorya 
oparła oskarżenie na §§ 115, 116, 118 i 119 ko­
deksu karnego — o zaburzenia I zbiegowisko, a 
nie zakłócenie spokoju krajowego (Landfrleden- 
bruch), jak początKowo głoszono.

Zjazd Inżynierów kolei państwowych w Vil-
lach. (Bielak). Stowarzyszenie inżynierów austrya- 
ekich kolei państwowych urządziło w dnio 15 b. m. 
zjazd swoich czionuow w Villaeh, w Karyntyi. — 
W  sODOtę dnia 15 b. m. przybyło tam około 300 
członków stowarzyszenia wszystkich krajów monar­
chii anstryackiej, ażeby wziąć udział w wycieczkach 
i festynach, urządzonych przez wydział centralny. 
Z Galicyi przybyło około 40 uczestników, Polaków. 
W  sobotę zrana odbyło się walne zgromadzenie 
członków stowarzyszenia. Po południa zaś udali się 
uczestnicy kongresu na wycieczkę do Annenhein, 
nad jeziorem Osslak, a wieczorem po ich powrocie 
odbył się bankiet w sali dawnej hali śpiewackiej 
z udziałem puń. Pierwszy przemówił inżynier Ro- 
th er, witając g ośc i, pomiędzy którymi był także 
minister k olei, Wittek. Następnie wygłosił mowę 
inauguracyjną inżynier Ktitbe, po którym zabrał 
głos minister Wittek. W  niedzielę częćś nczestni- 
ków zjazdn ndała się do Birnbanm, ażeby obejrzeć 
roboty około tunelu kolei przez Karajranki. W  trze­
cim dniu zjazdn, d. 17 b. m ., również odoyła się 
wycieczka do wspomnianego tunelu, tudzież do oko­
licznych miejscowości. Uczestnicy zjazdn of m ciii 
miasto Villach, unosząc nader sympatyczne z podró­
ży wspomnieria.

Pierwsza wzorowa Akademia dziennikarska
będzie otwarlą przy uniwersytecie Kolumba w No­
wym Jorku. Mr Joseph Pnlitzer, właściciel dzien­
nika „New York W orld" zapisał na ten cel 12
milionów koron. Powstanie osobny wydział, odpo­
wiadający wydziałowi prawnemu, ieKarskiemn 1 gór­
niczemu. Na grantach Morning Heights, własności 
nn.wersytetn Kolnmba, wyrośnie gmach kosztem 2 
milionów koron, który już w przyszłym rokn w je ­
sieni będzie oddany do nżytkn szkolnego. Knrs
obejmie dwa lam nauki i wykłady z następujących
działów: 1) Administracja dziennnika: organizacya 
biura, zajęcia wydawcy, dział prenumeraty, dział 
inseratowy, dział wydawniczy i reporterski, finanse 
dziennika, mie]Bcowa, prowincjonalna i zagraniczna 
obsłnga, dział literacki, finansowy, sportowy i inne. 
2) Techniczna strona: druk, farby, papier, składa­
nie czcionek, reprodukowanie ilnstracyj, składanie, 
oblepianie i wysyłka pocztowa. 3) Prawo dzienni­
karskie: prawo własności, paszkwil juko to cywil­
ny, kryminalny i zbrodniczy, prawa i obowiązki 
prasy co do informowania o procesach sądowych. 
4) Etyka dziennikarska. 5) Historya dziennikar­
stwa.

Złoto na Maderze. Według prywatnych infor-
macyj, otrzj manych z LizDony, pozwolenie dane
księcia Fryderykowi Karolowi Hohenlohe-Ochringen 
na Maderze obejmuje nietylko wzniesienie sanato­
rium dla chorych na płnea, jak o tem swego cza­
su donieśliśmy, lecz także prawo eksploatowania 
terenu we wszelki możliwy sposób. Teraz dopiero 
jest rzeczą widoczną, że głównym celem Kompanii 
zorganizowanej przez Bohenloego, było eksploato­
wanie min złota, którego bardzo bogete pokłady 
mają się znajdować na wyspie Pierwszym, który
podzielał t > zdanie, był Oecll Rhodes. jocz ten na-
próżno starał się o nzyskanie pozwoienia se strony 
rządu portngalskiegu. To, co nie ndało się afry 
kańskiemu magnatowi, z łatwością otrzymał wspo­
mniany książę jako bliski krewniak królowej por­
tugalskiej. Kompania zapłaciła jej rządowi pół mi­
liona koron za koncesję, a obecnie z kapitałem 50 
milionów koron przystępuje do dzieła.

Wywłaszczanie Indyan. Wykryto wielkie nad­
użycia w departamencie spraw wewnętrznych Sta­
nów Zjednoczonych. Okazało się, że wysocy urzę­
dnicy w porozumieniu z pewnemi kompaniami wy­
dziedziczyli 400.000 Indyan z 20 milionów akrów 
ziemi w sposób nielegalny, przyczem wartość nzy- 
skanych w ten sposoo grantów przenosi dwa mi­
liardy złr. Skompromitowani urzędnicy podali się 
do dymisji. Wytoczono im śledztwo.

Miłość na cmentarzu. Młody jankes Forest 
Moore zakochał się w Mabel Pullam w Nowym 
Jorku. Lecz rodzice jednej i drugiej strony nie 
zgodzili się na związek i Barowo zabraniali widy­
wać się młodym, strzegąc pilnie każdego ich kro­
ku. Przypadkiem umarł przyjaciel wspólny obn ro­
dzin. Moore zawiadomił swoją ukochaną, że będzie 
na pogrzebie, Mabel uzyskała również pozwolenie 
na wzięcie ndziała w smutnym obrządKa Na cmen­
tarza młodzi spotkali się i poruznmiaWHzy się ze 
sobą, w powrotnej podróży do domn nclekli z po­
ciąga. Wobec tego, że Moore miał jnż w kieszeni 
pozwolenie na wzięcie ślnbn, młoda para ndała się 
do duchownego, który połączył ich obrządkiem ko­
ścielnym. Kn okropnemu z Inmienin 1 przerażenia 
oba rodzin przedstawił następnie nowożytny Ro­
meo miss Mabel jako swoją —  małżonkę.

Kanał francuski, w  lecie 1902 r. ciała pra­
wodawcze Stanów Zjednoczonych ndzieliły swojemu 
rządowi upoważnienia do budowy kanam panara- 
skiego. Przedtem zawarty został z franenskiem to­
warzystwem kontrakt, mocą którego zi 40 milio­
nów dolarów wszystkie prawa, dokonane już ro­
boty i posiadłości miały się stać własnością Unii. 
W  ten sposób wielLle przedsiębiorstwu Lessepsa, 
na stórem Francya straciła przeszło miliard tran 
ków, przeszło w ręce Ameryki. Anglia, która miała 
z dawniejszych czasów prawa rozmaitych zastrze­
żeń w tej sprawie, zrzekła się ich na korzyść Ame­
ryki, z i  co Stany Zjednoczone przyznały wszystkim 
narodom przejazd pod równemi warunkami przez 
kanał. Brakowało tylko pozwolenia ze strony re­
publiki Kolumbii, przez której posiadłości Idzie ka­
nał. Kolnmbir za 10 milionów do arów ndzieliła 
Stanom Zjednoczonym koncesyi na bndowę i zrze­
kła się pewnych praw zwierzchnictwa. Tę konwen- 
cyę potwierdził kongres Strnów Zjednoczonych, bra­
kowało tylko potwierdzenia ze strony ciał prawo­
dawczych Kolumbii, Kongres kolumbijski, złożony 
z Senatu tudzież Izby deputowanych, zebrał się d. 
20. czerwca, ale zaraz skonstatowano, że istnieje 
silna cartya, agitująca przeciwno potwierdzeniu 
konwencji, zawartej ze Stanami Zjeduoczonemi. 
Senat kolumbijski odr zucił rzeczywiście wspomnia­
ną konwencję. Ozy, wotnjąe za odrzuceniem, chce 
wymódz na Stanach Zjednoczonych większe odszko­
dowanie — mówią o 25 milionach dolarów —  czy 
chodziło mn o prawa zwierzchnicze, nie wiadomo, 
w Każdym razie odrzucenie konwencyi jest dla Sta­
nów Zjednoczonych wielce kłopotllwem. Możnaby

wprawdzie przez Nikaragwę wyondować Unię kon­
kurencyjną, ale ta linia, pominąwszy inne trudno­
ści, kosztowałaby o 50 milionów dolarów więcej . 
Jak bię zdaje, Stany Zjednoczone podwyższą sarnę 
odszKodowania i w ten sposób pozyskają dla siebie 
senatorów kolumbijskich. Dzienniki amerykańskie 
wyrażają przypuszczenie, że departament Panama 
oderwie się od Kolatnoii i zawrze ugodę ze Sta 
nami Zjeduoczonemi co do budowy kanala. Sepa­
ratystyczne dążności istnleią rzeczywiście w Pa­
namie, a Htany Zjednoczone podsycają je w swoim 

Interesie.

Mianowania i przeniesienia Rada szkolna krajowa za 
mianowała w szkoiach indowych: J. Stanciikównę nau 
czycieiką w Bieczu, J. Gątkiewicza nauczycielem w Po­
roninie; nauczycielami zsól 2-kIasowye.h: M. Iwańcó- 
wnę w Otyniowicach, E. Gąsiorowskiego w Gawłuszo­
wicach, S. Cepncha w Milatynie Starym; nauczyciela­
mi szkół 1 klasowych: B, Buezakównę w Skwarzawie 
Nowej, D. Pomerańską w Szwajkowbach, S. Styrnównę 
w Kołpcn, J. Hryr.aka w Sienkowie, A. jet'avy w Ła­
nach, E. Bahruwnę w Wilczyskach, S Wnęka w Poło 
myi, a Stańkowską w Łyskowie.

Bada szkolna krajowa przenio ła K. Angeroauera 
z Raciecnowic do Dąbrowy, K. Zalosińskiegu z Cmola- 
su do T aszowej, J. Pnszkara z Eatiatycz do Sopowa, 
S. Trompeieura c Boryszkcwieo do Jarympula. Frzenie 
siono w stan spoczynku: Jana Hawrota dyrektora w 
Samborze Emę Lemrchównę w Oświęcimiu, M. Fialę 
w Bzęśnie Polskie> T BundziaKt w Sopowie, L. Mi 
siaka w Tnrówce, K. Sekundę w Leszniowie.

Prezydent ministrów, jako kierownik ministerstwa 
sprawiedliwości, przeniósł rekretarza sądowego Alfreda 
Kotwicz Zgórskiego z Sadogóry do Czerniowiec, oraz 
zamianował dra Ilenrjka Reiningera w Sadogórze se­
kretarzem sądowym.

Składki 
nęły na 
stępujące 
Reformy" 
rolników 
20.57008. 
jowego w 

Dalsze 
iK&rbnik

dla dotkniętych powodzią. Dnia 12 bm. wpły- 
ręcc skarbnika komitetu obywatelskiego na- 
okładki: Za pośrednictwem Administracji „N. 
442 62 (w tem IGO dla Polaków włościan 

inb chałup tików). Ogółem 30.0 2'9fi. Rozdano 
Zostaje 3.4o2'87, złożone w kasie łUnku kra- 
Krakowle.

składki przyjmuje dyrektor M. Sędzimir ]uko 
komitetu w Banku krajowym w Krakowie.

Repertoar Teatru miejskiego.
W  niedzielę: Kościuszko pod Racławicami". 
W poniedziałek: „W yzwolenie".
W e wtorek: „Na dnie"
We środę: „Dziady".
W e czwartek. „Urzędowa żona".
W  piątek: „Bolesław Śmiały".
W lobotę: „W esele".
W  niedzielę: „Krzyżacy".

* Z kalendarza. W niedzielę 23 sierpnia: Filipa i W  a 
leryana; w poniedziałek 24 sierpnia Bartłomieja ap 
stoła; we wtorek 25 sierpnia: Ludwika króla i Patry­
c ji p.

Wsobód słońca 23 sierpni- o godzinie 4 minut 43; 
zaohód o godzinie 6 minut 42, dłngośó dnia godzin 13 
minnt 59.

Z krakowskiego oheorwu yum. Dni* 21-gc sierpnia 
pogodnie; termometr doszedł ud 8'0 do 21'0 C.; baro­
metr powoli opadai.

Dnia 21 sierpnia o godz. 7 rano stan barometrn 744'1 
mm, termometrn 14'4 C.; wiatr wscnodni.

G a b f y e l s k i  ( K r a k ó w )  ka­
puje, sprzedaje i najmuje — fortepiany, pia­
nina i harmonie -  krajowe i zagnniczne —  
nowe i przegrane — za gotówkę i na spłaty— 
bez zaliczki.

Sprzeniewierzenie
w Towarzystwie rękodzielników 

i przemysfowców.
Kraków. 22 sierpnia.

Katastrofa finansowa, która dotknęła jbdno 
z najuboższych naszych Towarzystw kredyWwycd, 
przybiera w świetle cyfr olbrzymie rozmiary 1 po­
ciąga za Bobą ruinę finansową tej instytncyi.

Wczoraj po poładnin odbyło B ię w biurach T o­
warzystwa w obecności dostawionego tam sprawcy 
os/nstwa Miillera sprawdzenie ksiąg 1 poszczegól­
nych pozycyj. Miiller sam z badającą szczerością 
wyjaśniał komisyl manlpnlacyę i wskazał wszystkie 
sfałszowane pozycje

Ogólna cyfra zdefrandowanych funduszów wynosi
35S.0U0 kornn!

Wobec tego, że. według sprawozdania Towarzy­
stwa za r. 1902 Btan wkładek w końca tego rokn 
wynosił 714.133 koron, fandusz reze wowy 35.611 
koron, a odziały 970 członków 146.387 koron — 
podstawy istnienia Towarzystwa kredytowego ręko 
dzielników i przemysłuwców są zupełnie podcięte.

Tak olbrzymia cyfra skradzionych funduszów spo­
wodowała policję do zaorania ksiąg Towarzysrwa, 
ktćre dziś zdeponowane będą n sędziego śledczego.

Maksymilian Mdller, obaj bracia Karkowie i ku­
piec Stanisław Barko zostali dzis odstawieni do są- 
dn karnego.

Odnośnie do dalszych szczegółów oszukańczej 
manipnlacyl Miillera wyszły na jaw następujące 
okoliczności:

Fałszerstwa Miillera trwały od lat siedmio. Acz­
kolwiek nie był on fachowym buchalterem w chwi­
li, gdy wstępował jako nrzędnik do binra Towa­
rzystwa, prędko przyswoił sobie potrzeDne wiado­
mości, a że był zręczny 1 układny, łatw<> zdobył 
zaufanie ln lxi dobrodusznych, ale zgoła niefacho­
wych i nie mających wyohrażenia o manipnlacyl 
baDKowej, jakiem, byli niemal wszyscy dyrektoro­
wie Towarzystwa kredytowego rękodzielników, wy­
bierani na tę godność przeważnie z tytnłn swojej 
popularności w sferach mieszczaństwa 1 rękodziel­
ników.

Miiller był więc w myśl przysłowia, że między 
„ślepymi jednooki królem", wszystkiem w Towa­
rzystwie, a członkowie dyrekcyi zamierzali nawet 
w swem bezgranicznem zaufania zamianować g w 
najbliższym czasie dyrektorem-referentem.

Aby uśpić czujność kontrolującej komisyl, Mul­
ler zestawiał bilans zawsze na podstawie potwier­
dzonych przez komlsyę miesięcznych wykazów bi­
lansowych, które następnie fałszował. Napozór więc 
zgadzał się bilans z miestęcznemi raportami, a na 
ślad fałszerstw natrafić można było tylko przuz 
kontrolowanie wszystkich po kolei bilansów miesię­
cznych i pozycyj, czego jednak zaniedbano nczynić 
wobec zanfania, jakie Miiller nmlał wzbndzlć dla 
swej osoby.

Zaufanie to byłby wykorzystywał i nadal, bo jnż 
było przy goto wanem przez Mullera podjęcie z kasy 
Towarzystwa w tych dniach około 15.000 koron, 
gdy odkrycie malwersacyi przez dyrektora p. Gazi- 
Kowskiego położyło kres dalszej ramie.

Charakterystycznem jest, że gdy Mullerowi ko­
misarz prowadzący śledztwo powiedział, że w za ­
rządzie Towarzystwa kredytowego czynione są do„

Tryesteńskiej destylarni koniaku Camis & Stock w Barcoia pod Tryestem, z poręczeńiem szczery winny destylat, pod stalą 
chemiczną kontrolą i zamknięciem zakładu badania w Wiedniu, 1 butelka 5 kor., & butelki 2 kor, 60 lial. —  Główmy 
zastępca S . F A a B T Z E Ł  W  K R A K O W IE  i)o  nabycia we wszystkich lepszych handlach korzennych i łakoci.
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chodienia w sprawie wysokości jego deirandaeyi, 
powiedział lliiller: „Oni nie dojdą". Sprowadzono 
więc Mullera I ten ku coraz bardziej rosnącemu 
prierażeniu członków rady Dadzorczej począł przed­
stawiać Utanlę swych sprzeniewierzeń.

Motywem zbrodni Muliera miała by _, jak twier­
dzą z wiarygodnej strony, g r a  n a  g i e ł d z i e  
j e g o  s z w a g r a  S t a n i s ł a w a  B a r i i ,  który 
coraz większe żądania stawiał Mullerowi.

Gdy sum., pieniędzy sprzeniewierzonych na ko­
pyść Barki dosięgła znacznej wysokości, zasseku- 
tował Muller Barkę w jedntm z zagranicznych To 
Warzystw asekuracyjnych ra sumę 360.000 koron, 
od której opłacał premię kilkunaotu tysięcy koron 
tocznie. W  r»zle gdyby oszustwa Mullera miały 
Wyjść na jaw, Barko miał się pozbawić życia, a 
* pieniędzy pzyskanych po jego śmierci za policę 
miał Miiller nregniować zobowiązania.

Wczoraj zgłosiło się przeszło 60 osob do kasy 
Towariyitwa po odDiór wkładek, którą im bez tru­
dności wy,łacono włącinej kwocie 11.000 koron. 
Daiś wobec zabrania ktiąg priez władze, wszyst­
kie czynności Towarzystwa aawieszono. Przed bra­
tnimi Towaraystwa priy ulicy św. Krzyża groma­
dzi »ię tłum zawiedzionych i rozlegają Blę głośne 
narzekania. Podobno drobna część zaprzepaszczo­
nych landnsaów da się odzyskać od dłużników Mtil- 
]era, których liczba ma być znaczną.

Dziiiaj irana liczna publiczność, przypadłszy do 
kamienicy gdz'e miezzezą się biura Towarzystwa, 
zastała wsiyjtDe d^zwl istPŁnlęie na kłódki, a 
dyrekcyę — bez ksiąg, gdyż te zabrały władze — 
obradującą w jednym z pokojów. Tłum rósł z Ka­
żdą chwilą, domagając g(ę wypłaty oszczędności — 
przycztm nie szczędził przykrych epitetów aarzą 
aowi i manipulantom biura Woźny, stojący przed 
drzwiami Towarzystwa, aspokajał chcących odebrać 
swe wkładki, ze odbiorą je „z pewnością11 za parę 
dni. Dzisiaj wieczorem ma si« odbyć posiedzenie 
delegatów różnych finansowych instytncyj a różnych 
miast, zaproszonych telegraficznie, w ceiu obmyśle­
nia ratunku instytncyi Na iustracyę Towarzystwa, 
z ramienia Związku stowarzyszeń gospodarczych i 
zarobkowy h, przyjechać ma dzisiaj p, Narcyz Ul- 
mer z& Lwowa.

Mtiller, jako urzędnik, pobiera! pensyi 2.800 ko­
ron. Mieszkał przy nlicy Dietla i za mieszkanie 
płacił 1.000 łoron. Stosunkowo do wysokości pen­
syi , czynsz, oj racany przez Mullera , był więc za 
znaczny Był pracowitym I łubianym; cały dzień 
siedział w biniae, około 6 po południu bywrł w ka 
wiarni Kijaka, gdzie zachowywał się skromnie, pijał 
kawę i grywał od czasu do czasu w bilard. Wie 
czorem chodził do Hnwrłki, gdzie wydawrł niewiele, 
cjsdał miłą koiacyę i wypił kilka szklanek piwa. 
Ogółem nie zwracał uwagi jakiemś jasoby rozrzn- 
tnem życiem.

Sprzeniewierzenie w T ow arzystw ie kredytowem 
jest jednem z ogniw łsńcnena katastrof, które ko­
lejno, co lat kilka, spadały na Towariystwo, dzięki 
niesumlenności lub braku należytej kontroli ze 
Btrony dyrckcyi i rady nadzorczej. Nie chcemy pię­
tnow ać dzisiejszej dyrckcyi, która bezpośrednio nie 
ponosi winy, ale pragniemy zwrócić nwsgę na *a 
ssdiiicsą wadliwość w crganliacyi Towarzystwa 
które stale powoływało na odpowiedzialne stanowi 
ska ludzi, msjących tylko nieposzlakowane imię i 
D njlepne chęci, tle żrdnej igo łs  m ap meści srraw 
bBLkowych.

Ten błąd zemścił się okropnie na Towarzystwie 
i powinien być przykazaniem i wskazówką na 
przyszłość. Kstastrofa Towarzystwa kredytowego 
rękodaielników i przemysłowców jest tern boleśniej 
ssą,  że dotyka warstw ciężko pracujących, nie za­
możnych (bywatel! miasta, którzy strac'ć mogą 
krwawo zebrane oazcsędnoaci.

Jekim zaś sposobem organa wykonawcze, t. j 
n d s  nadaorcaa i dyrekeya mogły nie spostrzed* 
w toku urzędowania, ie  brakuje im p o ł o w y  o 

b r o t o w e g o  k a p i t a ł u ,  to jest zaiste faklem, 
któremnby dać trudno wiarę, gdyby nie było Daj- 
snutniejB ią rztzywlstośclą!

W  ostatecznej konklusyl smutna ta sprawa po­
winna wpłynąć na unawowe uregulowanie udpowie- 
dsialnośel członków rady nadiorczej , których na­
zwiska w jierwsaym rzędzie są dla ogółn intere­
sentów' gwarancyą nietykalności powierzonych in 
siytucyi fuLanszów. Ustawa taka istnieje i powinna 
być ze strony kompetentnych czynników zastoso­
waną. Będzie to w przyszłości przestrogą dla tych 
amnitnych jednostek ze tfer mieszczaństwa i ręko­
dzielników, które po karkach tłnmn biedaków garną 
Bię do godności 1 synekur, aby je wyzyskać dla 
sv ych celów int> polityki stronniczej , a w razie 
katastrofy nsnwają się od wsielkiej odpowiedzialno­
ści. Organizacya w krakowikiem Towarzystwie rę 
kodzielnitów i przemysłowców jest typowym tego 
przykładem

fiaJoiiuici nantewR, literackie i
— AlDUm powstania listopadowego. W ize­

runki z autografami 1 życiorysami osób, które 
w roku 1830 1 31 wybltulejizą odegrały rolę. Ze­
szyt I Lwów ] 903. Nakład Ksawerego Deskura 
i Janr Sojesklesto, str. 62.

Pietyzm. jśki otacza niezapomnianą epokę po 
ws.ania listopadowego, znalazt piękny wyraz w po 
mnikowem wydawnictwie, którego pierwszy zbszyt 
mamy praed sobą. Na kartach tego iu folio na we­
linie wydanego albumu występują bohaterskie po­
staci najwybitniejszych postaci, które w powstaniu 
1830 działały i imię sw'oje w aureoli zasługi na­
rodowej priekazały potomności. Są to przeważnie 
generałowie i wyżsi oficerowie wojsk polskich, wsła­
wieni w walce orężnej lnb wybitną (działalnością 
na etuigracyl W szeregu kilkuraztu życiorysów a 
raczej szkiców życiorysowych, które rozpoczyna ge­
nerał Dwernicki, > kończy gen. Laugermann, zaa 
lazło się miejsce dla Klementyny z T*ń*k:ch H 'f- 
fmanowej I mesiczesnej ofiary prześ^dowauia W. 
kt. Konstantego Walerego Łukasińskiego. Znaj­
dujemy tn dalej życiorysy Miehała Czackiego, 
Henryka Dembińskiego, D Chłapowskiego, A. itrze- 
żańskiego, A. Błędowskiego, Knlaziewtcza, Bema, 
Kolyszki, Kamieńskiego, KDkiego 1 Kuszeta. W y­
kwintna. prawie lnksnsowa forma wydawnictwa i 
artystycznie wykonane portrety ze współczesnych 
litograf:i z podpisami nadają temu pięknemu wy­
dawnictwu wartość trwrJej pamiątki. Żyezyćby tyl­
ko wypadało, aby w dalszych aeszytach tego albu­
mu większą rozwinięto starannośe w przygotowa­
niu życiorysów, gdyż niektóre z nich są abyt po­
bieżne i nie dokładne, a □ wielo z nich brak dat

urodzeń i zejścia naszych głównych bojowników, 
czemu pizeeież z łatwuścią można było zaradzić. 
Całość tego pięknego wydawnictwa wytworną sza­
tą typograficzną wysuwa się na czoło na3zych o 
zdobnych publikacyj i zasługuje ze wszech miar na 
spopularyzowanie w najszerszych kołach miłośników 
pamiąteK ojczystych.

Dodać naieży, że wspaniale reprodukowane por­
trety są wykonane według głośnego a już dawno 
wyczerpanego alDumu, który wyszedł w Paryżu 
w r. 1832. Album to wydali Francuzi pod wpły­
wem wrażenia i zapała po r. 1831. Miało ono ty­
tuł „Polacy i Polki z lewolucyi 29. listopada 
1830 r. Portrety osób, które brały udział w o- 
siatniej wojnie o niepodległość ł  oiski, z icb &n‘o 
grafami11. Na pracę tę złożyli się byli artyści ta­
kiej miary, jak: GreyeJon, Maurin, Vigaeron, Bei- 
liard, Deyeria, Bazin, Desmanryl, Lecler, Dcsmai- 
sons, a z Polaków Kurowski i w. i. Wydaną ona 
była przez Józefa Straszewicza z taką starannością, 
że po dzień dz'siejzzy stanowi oDa arcydzieło sztuki 
litograficznej. Dziś to zibum naieży już do rzad­
kich „białych krnków", a znane są z niego tylko 
bardzo nieliczne i licho wykonano reprodakeye po­
szczególnych podobizn

Niniejsze album jest wykonane na wzór fran­
cuskiego, a portrety eą skopiowane ze wspomnia­
nych litograf Ij.

Album zdobi tymczasowa okładka: tarcza ama­
rantowa, a na jej tle biały orzeł w koronie pia­
stowskiej, ajęty we dwie zielone gałązki cierniowe. 
Po wyjściu ostatniego zeszytu, wydaną będzie je ­
szcze piękniejsza, artystyczna okład la.

Drugi zeszyt jest jaż pod prasą, a trzeci za- 
końciy album. Całość obejmie 45 życiorysów i por 
tretów boflaterów z r. 1830.

Cena zeszytu wynosi 4 korony.
Praw* autorów dramatycznych. W  w&iszaw- 

skich pismach czytamy: Dotąd w krajach nie obję 
tych konwencyą llteracKą , zabezpieczającą prawa 
autorów, z zupełnej swobody w przyswajaniu utwo 
rów literackich korzystali nietylko wydawcy, lecz 
I dyrektorzy teatrów, którzy, zdobywozy rękopism 
sztutd , wystawiali ją w przekładzie, bez żadnego 
upoważnienia autora. Obecnie na tem tle powstała 
kwestya, której rozstrzygnięcie i dla naszych sto­
sunków teatralnych może mieć doniosłe znaczenie. 
Wedtog wyjaśnienia bowiem, jakie dała w „Sn- 
diebnom Obozrenii11 komisya z grona pracowników, 
prawo publicznego wystawiania sztuk jest czerni 
zupełnie odrębnem i nie łączy się z prawem bwo 
bodnego przekładu i wydawania danej sztuki , jako 
utworu literackiego. Gdyby więc słuszność tego 
wniosku potwierdziła praktyka dądowa, prawa auto­
rów dramatycznych byłyby całkowicie zabezpieczo­
ne na wszystkich scena'h.

— Ks. Antoni Chmielowski: „Żywot św. Rr*y 
sztofa męczennika". Warszawa 19u3, str 72. Ksią­
żeczka ta wychodząca z pod pióra znanego i *a- 
Dnionego pisarza kościelnego, opowiada barwnie 
i treściwie o zajmujących koleją eh życia ś w. Krzy­
sztofa. który zginął jako męczennik w Llcyi z* 
panowania rzymskiego Lam iestnlka Decynsza, Ksią­
żeczka należy do zakresu religijnych wydawnictw 
Indowych.

— TryDunał idmmistracyjny w Austryl. (V»ie-
rian Ritter von Pienczykowskl. Oesterreichs W r- 
waliungsgerichtsbof. Wien 1903. Tompaby).

Książka powyższa wychodząca z pod pióra kom­
petentnego *nav, cy I prawnika zasługuje na ba 
czną uwagę naszego świata prawniczego, omawia 
bowiem w spo«5b wyczerpujący wadliwości dzisiej 
siego ustroju i sposobu załatwiania spraw w Try­
bunale administracyjnym w W iednlu. Sprawa ta 
była wielokrotnie przedmiotem rozpraw w Itbie 
panów i parlamencie — przedstawienie więc przy 
czyn i skutków złego w jedynie racyonaluem oświe- 
t'enfn jakie dać może urzędnik tego nstroju insty­
tncyi, ma cel jasny 1 oddać może sprawie rzetelną 
prsysłDgę.

Autor stara się wywieść i nz.-ioadaić z przeciw- 
stswieuia postanowień ustawy z 22. października 
1875, tudzież ż ródeł tejże ustawy z obecnem tra­
ktowaniem spraw przez Trybunał administracyjny, 
iż władza w formie, w jakiej obecnie jej uraędo- 
wanie się ujawnia, pozbawioną jest zasadniczych 
poditaw ustawowych, iż poprostn praktyka stwo­
rzyła z niej odmienną i różną instytucyę od tej, 
którą ustawa stworsyć chciała.

Ze żródeł 1 brzmienia ustawy wywodzi autor, iż 
kreowano pierwotnie czysty Trybunał kniacyjny, 
powołany do rozstriygania spornych między stro 
nami a w‘ adzami administracyjnemi abstrakcyjnych 
kwesty! prawnych, mający jako tasi na celu prze­
strzeganie należytego i jednolitego tłumaczenia 
ustaw, niejako żywe źródło prawa.

W  przeciwstawieniu do tychże zasadniczych ce­
lów wyrobiła praktyka, weaie wywodów antora, 
z Trybunału administracyjnego trybnnał dla oskar­
żeń przeciw władzom administracyjnym, stojący Ja­
ko sędaia ponad władaaml administracyjnemi, pro­
wadzący procesy i rozstrzygający sprawy sporne 
na korzyść jednej iub dragi-j strony. Różnica mię­
dzy tem co ustawa stworzyć zamierzała, a tem, co 
prastyra istotnie utarła, na pozór może niezna 
c»na, w rzeczywistości olbrzymia, jest, wedle rozu­
mienia antora powodom obecnych wadliwych sto­
sunków.

Rozprawa daje nam obraz obecnego toku urzę­
dowania w Trybun ale  administracyjnym, przeciw­
stawia temuż równocseśnfe obraa idealny, wyde- 
dukowauy ściśle z obowiązujących postanowień u- 
•tawowych, daje zarszem dokładne wi-azówki, 
w jaki' sposób zażalenia mają być formułowane.

znakomity środek pożywczy i wzmacniający, pole­
cenia godny dla mających dolegliwości żołądkowe, 
dla nledobrr istych, dla mających chorobę piersio­
wą, a przedewszystkiem dla kobiet i dzieci. Oliwa 
konserw z sardynek, według zdania lekarzy, działa 
prawie taksamo, jak tran wątrobiauy, który swym 
smakiem u bardzo wielu budzi wstręt. Tak więc 
sardynka okazuje się zsrówno przyjemnem, jak i 
wzmr.cnlającem pożywieniem, które koniecznie nale­
żałoby rozpowsz echnić i zwłaszcza podczas pobytu 
"* wsi, jak i podczas dalszych wycieczek zawsze
mieć pod ręką. 2037

Dział ekonomiczny.

Glosy pubhczne.
Bretania 1 Adrja.

Zanosiło się na to — tak pisze „Neues Wiener 
Tagblatt" —  że przyjaciele sardynek wskntek nie- 
pojawienia się tych ryb w rokn zeszłym w Breta­
nii będą musieli obejść się bez tego przysmaku, 
lnb przynajmniej drożej płacić za niego. Obawa ta 
nie miała podstawy, gdyż — zupełnie pomijając 
wielki, ale lichy wyrób sardynek w Hiszf anii, Por­
tugalii, Tnrcyi, Afryce i Indyach —  austryackie 
sardynki adryatyckie przez swój taksamo dobry 
rmak i przez takiesamo wyborne przyrządzenie z 
najlepszą oliwą zdobyły zobie już pierwszeństwo 
przed francuakietni i pokup ich od roku znacznie 
się powiększył. Gdy atoli we Francyl „sardynka" 
jnż dawno Btała się ludowym środkiem pożywienia, 
u nas nie umieją jej jeszcze należycie ocenić. W y­
bitne powagi lekarskie dla jej wartości pożywnej 
cenią ją niezmiernie wysoko, szczególnie -as dla­
tego, że jest łatwą do strawieLia, i uznają ją za

t  tarpów zbożowyon Kraków, dnia 21 sierpnia 1903 
roku Płacono :a 100 klgr. netto: Pszeaioa krajowa od 
I6'00 do 1740. Pszenioa węgierska od —i— do —•—. 
Zyto trajowo j  i 12-60 do la  80. Zyto węgierskie od 
— "— do — •— . Jęczm;eii od 11 00 do 12 00. Owies z opła 
tą akcyzową od 12 50 no 13 00. Groch od 1600 do 24'50 
tatarka >d '3  50 do 1450. Proso od 11 — do 13' — 
Fasola od 18'— do 23 60 Jagły od 18'— do 22‘— . Sin 
no >d 6'60 do 7’20. Słoma od 4 10 do 5'00. Koniozyna 
od < 60 do O'00. Ziemniaki za hektolitr od IO j do 5’20
Jaja za kopę od 2-40 do 2 80. Masła za 1 klg. od T80
do 2'20. Masła za garniec od 6 30 do 7'50. Spirytus na 
95°/o Tralesa za hektolitr od —•— do 176— . Okowita
na 760/0 Tralesa za hektolitr od —•— do 136. —. K.J-
knruazi za 100 Klg. od — do 14 00. Wyka za 101 
klg. od — •— d o  .

Ostatnio wiadomości.
—  Z B u d a p e s z t u  donoszą, że opozycyj­

ne partyo odstąpiły tymczasv)wo od swego 
planu, aby zwołać nadzwyczajne posiedzenie 
Izby posłów podczas pobytu cesarza, gdyż 
także i one przyszły do przeświadczenia, że 
teraz wszystkiego należy unikać, co ly  mogło 
sprowadzić zaostrzenie sytuacyi. Znać wyra­
źnie, że we wszystkich kołach opozycyi obja­
wia się jednolity sąd o sytuacyi, z czego mo­
żna wnosić, że istnieje przecież podstawa do 
zakończenia przesilenia parlamentarnego. —  
Węgierskie biuro korespondencyjne donosi, iż 
nmże zapewnić, że wbrew rozmai;yra doniesie­
niom członkowie opozycyi n ie  b ę d ą  p o w o ­
ł a n i  na a n d y e n e y e .

Wczoraj przybył do Budapesztu nr. G o ł u ­
c h  o w s k i.

% r o n i & »  l w o w s k i
Ł t r o w ,  22 sierpnia

Cesarz we Lwowie. Komisya dla przyjęcia ce­
sarza zebraia się wczoraj wieczorem i pod prze­
wodnictwem dra Małachowskiego uchwalił; 1) po­
stawić na wszystkich ulicach, przez które cesarz 
będzie przejeżdżał, 130 masztów, każdy co 75 me 
trów, 2) ozdobić budynki miejskie chorągwiami. 
Na wniosek p. Jasińskiego wyrażono życzenie, aże­
by towarów używano krajowych. Na wniosek p. 
Boi. Lewickiego uznano stawianie bramy trynmfal 
nej za żuędne, ciem oszczędzono 12 tysięcy koron 
wydatku. Wybrano p. Elm, Riedla marsza’ kiem 
straży obywatelskiej, a dodano mu do pomocy red. 
Rewakowicza, Getritza i Langa.

Z Budapeszcu donoszą do „Kuryer* Lwow- 
skiego11;

„Cesara Francisiek Józef. dowiedziawszy się o 
tem, że z inicjatywy namiestnika hr. Andrzeja 
Potockiego Rada miejska z funduszów publicznych 
szykuje na J sgo przyjęcie zbytkowne historyo, którb 
Kosztować mają kilkadziesiąt tysięcy koron — wy­
raził się, że nie życzy sobie wszelkich takich przy­
jęć, dekoracyj, masztów, bram tryumfalnych etc , 
gdyż zamierza labawić we Lwowie tylko 2 do 3 
gudzin i nie chce mieszkańców narażać na niepo­
trzebne wydatki w roku tyło klęsk, powodzi, po­
żarów, gradobicia, epidemij itd.u

Wlec polski, zwołany za inieyatywą polskiej 
młodzieży patryotycznej, „  protestujący przeciw za 
łożonej przez ks. Gorasdowskiogu szkole niemiec­
kiej, oddanej pod nadzór przybłąkanych za polskim 
Chlebem „Scbmbriiierów" niemieckich, odbędzie się 
w niedzielę 23. Łm o goJz. 10 rano, na boisku 
sokołem w parku Łyczakowskim.

Szkarlatyna we Lwowie. Telefonują nam ze 
Lwowa: „Gazeta Lwowska" ogłasza, że Rada sjk . 
kraj. postano wiła wobec panującej we Lwowie 
szkarlatyny odroczyć wpisy i egzamlna dla uczniów 
4 klat niższych lwowskich szkół średnich i szkoły 
ćwiczeń seminaryów nauczycielskich do 11 wrze­
śnia.

PodrÓŻ artystyczna. Znakomity malarz ruski 
Iwan T r n s z  otrzjmał od Wydziału krajowego 
1000 koron (jłatue w połowie teraz, w połowie w 
rokn przyszłym), aby n lał się na Ktym i zwiedził 
wszystkie mające związek z „Sonetami krymskiemi" 
Mickiewicza miejscowości celem wykonznla odpo­
wiednich ilustracyj.

Z teatru lwowskiego. Od ponie działka począw­
szy tj. od 24. do 3L. bra. przedstawienia teatralne 
b ędą zawieszone, a to celem oczyszczenia wnętria 
teatru i wykonania niektórych drounych ulepszeń, 
oraz zmian w numeracji foteli  parterowych.

Repertoar Teatru lwowskiego.
W niedzielę: „Narzeczona na loteryi" Messagers

W e p n i ®  i m i n i e  
śńadomoici „IN. Reformyf i

z dnie 22 sierpnia.
W sprawie powodzi.

Lwów. Wydział centralny Towarzystwa Kó­
łek rolniczych obradował nad akcyą ratunko 
wą dla dotkniętych powodzią. Prezes Towa­
rzystwa, poseł Cielecki, przedłożył sprawozda­
nie z dotychczasowej akcyi ratunkowej i po­
dał zebranym urzędowe daty o powodzi. Mia­
nowicie wedłng sprawozdania władz politycz­
nych powódź dotknęła 16 powiatów, 524 gmin, 
183 obszarów dworskich, —  zalanych zostało 
54.559 hektarów, 2787 budynków mieszkal­
nych i 1874 gospodarstw, —  szkoda dotyczy 
115.350 ludzi. Szkoda, wyrządzona przez po­
wódź, wynosi 11.380.020 kor. Dalej zaziMCzył 
przewodniczący, że należy spożytkować istnie­
jącą już organizację zarządu powiatowych Kó­
łek rolniczych i przy pomocy odpowiednio do­
branych czynników miejscowych utworzyć z 
nich komitet ratunkowy.

W  dysknsyi omawiano potrzebę centraliza- 
cyi całej akcyi ratunkowej. Wybrano komisję 
z 5 osób, mianowicie pp. Cieleckiego, Adatr. 
skiego, Dulemby, Gargasa i Kulczyckiego. Ko­
misja ia z prawem kooptowania ma tworzyć 
zawiązek centralnego komitetu dla akcyi ra­
tunkowej. — Pierwsze posiedzenie tej komisji 
odbyło się zaraz dzisiaj.

Cesarz Frauulszok Józef a prze­
silenie.

Budapeszt. O pizeoiegu wczorajszych au- 
dyencyj u cesarza mało dotychczas wiadomo, 
lecz to, co przedostaje się do publicznej wia­
domości, napełnia troską wszystkie koła. Opo­
wiadają, że cesarz jest o wszystk.em już bar­
dzo dobrze poinformowany, nawet o kwestyach 
osobistych; widocznie też nie przybył do Bu­
dapesztu, aby zasięgnąć informaeyj, lecz aby 
powagą swoją uśurerzyć zbyt roznamiętnione 
umysły. Hr. Apponyi, pragnąc uniknąć inter- 
viewów, wyjechał natychmiast po audyencyi 
do dóbr swoich. Przyjaciele j sgo opowiadają, 
że przedłożył on cesarzowi tylko część tych 
postulatów, z jakiem! nie dawno wystąpił w 
Sejmie, lecz że i ta część napotkała u monar­
chy na stanowczy opór. Hr. Apponyi odniósł 
wrażenie, żo cesarz n ie  j e s t  s k ł o n n y  do 
jakichkolwiek ustępstw.

Do hr. Andrassego cesarz nrał powiedzieć, 
że uważa to za ciężkie nawiedzenie, iż w tak 
podeszłym wieku borykać się musi jeszcze z 
takiem. trudnościami. „Zasłużyłem sobie na 
spokój —  mówił — a jednak nie mam spo­
koju. Nie znam drugiego monarchy, któryby 
w moim wieka tak musiał walczyć z pizeci- 
wnościami“ .

Opozycya łudzi się podobno jeszcze, że ce­
sarz mimo to nstąpi tak samo, jak czasu swe­
go w sprawach religijnych. W  dobrze poinfor­
mowanych kołach twierdzą przeciwnie. Wska 
żują tara na to, że sprawy religijne były czy­
sto wewnętrzną sprawą Węgier, tu atoli cho­
dzi o sprawy, które są także sprawami a n- 
s t r y a c k i e r e i ,  sprawami wspólne/ni.

W kołach dworskich opowiadają, że cesarz 
jnż od dłuższego czasu jest w bardzo złym 
humorze. Dnie w Ischlu płynęły smnfnie. Śnia­
dania i obiady kazał sobie cesarz podawać w 
swej pracowni, gdzie przesiadywał całerm go­
dzinami wśród stosów akt i referatów. Często 
zaś zabierano dania z powrotem nietknięte. — 
Mimo przygnębienia, jakie go ogarnia, nie ma 
zamiaru a b d y k a c y i .  Sprzeciwia się jego po­
czuciu obowiązków, poczuciu godności monar 
szej.

Cesarz pozostanie na tronie, a wobec opozy- 
cyi węgierskiej nie ustąpi.

Budapeszt. Dziś przyjął cesarz hr. Juliusza 
Szaparego, dra Aleksandra WeckeGego, Eme­
ryka Hodossiego i dra Lukacsa.

Budapeszt. Prezydent Izby posłów hr. Appo­
nyi udał się wczoraj do Eoenanau.

Kwestya cukrowa.
Berlin. „Berliner Tageblatt“ dowiadnje się, 

że większość zastępców rafineryj cukrowych 
zgodziła się na główne pytania co do utwo­
rzenia zjeunoczenia mającego za zadanie ure­
gulowanie sprzedaży. Poszczególne firmy stoją 
jeszcze ua boku, a między innemi także jedna 
z w:elkich rafineryj Jeżeli ta do poniedziałku 
nie przyłączy się, zjednoczenie nie przyjdzie 
do skutku. Celem zjednoczenia nie jest usta­
nowienie wyższych cen, lecz raczej nastąpiłoby 
znizenie cen, jeżeli Towarzystwo przyjdzie do 
skutku. Wprowadzenie kontyngentu me jest 
przewidzianem.

Medal króla Piotra.
Belgrad. Na pamiątkę wyboru swego na króla 

Serbii i powrotu dynasty i Karageorgewi-zów 
ustanowił kroi Piotr medal złoty. Na jednej 
stronie znajduje się wizerunek króla i nap.s: 
„Piotr I, król serbski1"; na stronie odwrotnej 
napisano: „Na pamiątkę wyboru króla Piotra
18U4— L903-' . Medal ten otrzymali członkowie 
rodziny królewskiej, ministrowie, członkowie 
zgromadzenia narodowego i czynn. oficerowie.

Salisbury.
Londyn. Biuletyn, wydany dzisiaj o godzinie 

9 rano, stwierdza u Salisburego spadek sił. —  
Chory stracił przytomność.

Ruch w Macedonii.
Konstantynopol. Jeszcze przed ofieyalną notą 

rosyjskiej ambasady, żądającą zadosyćurzyme- 
ma za zamordowanie konsula RostkuwskDgo, 
wydał sułtan irade, przyjmujące wszystkie żą­
dania Rosyi. Onegdaj po południu odbyła się 
Rada ministrów celem zastanowienia się nad 
odpowiedzią na rzeczoną notę Odpowiedź ta bę- 
dz,e taka sama, jak w irade sułtańskiem. Jeżeli 
irade b idzie  przeprowadzone, oczekują w takim 
razie odwołania rosyjskiej eskadry z wól tu­
reckich.

Konstantynouol, Ambasador austro węgierski 
w ostatnim czasie czynił kilkakrotnie kroki n 
Porty celem uzyskania skutecznej obrony dh 
kolei oryentalnej i chronienia jej przed zama­
chami. Dzisiaj wręczona będzie Porcie nota w 
tej sprawie.

Konstantynopol. W  tutejszych kołach uspo­
sobienie jest nader poważne. Porta oświad­
czyła, że żadnych nie poczyni ustępstw co do 
macedońskich wilajetów, bo byłoby to wstępem 
do udzielenia autonomii i raczej podejmie woj 
nę do ostatka. —  Po ustania obecnego rucha 
Porta przystąpi do najdaiej idących reform ad­
ministracyjnych.

Konstantynopol Sułtan posłał załodze eska­
dry rosyjskiej do Inadyi parowcem znaczny 
zapas owoców i tytoń a.

Berlin. Biuro Wolffa donosi z K onstantyno­
pola, że Turcya spełniła w s z e l k i e  ż ą d a ­
nia,  w y r a ż o n e  w n o c i e  r o s y j s k i e j .

Ateny Rząd grecki rozesł ł nową notę do 
rządów, w której stara się wykazać, że więk­
szość ludności w wilajetach sakraiekim i mo- 
nastyrskim stanowdą nie Bułgarzy. —  lecz 
G r e c y  (?).

Konstantynopol. Z rozmaitych stron donoszą, 
że do powstańców bułgarskich przyłączyli się 
także Serbowie, Kaco-wołosi i Grecy. Wojsko 
tureckie dlatego nie odnosi sukcesów w walce, 
bo nie ma zdolnych oficerów.

J Znany SKŁAD SUKNA 
i KORTÓW firmy
angielskie iSZEWIOTF, specyalne

założony w roku 1870, został
przen ijaŁ M ^i tę sama ulice
-p/3 rA’  ] waterprooL

Z Chin.
Londyn. „Times11 donosi z Szanghaiu, że 

zwolennicy paityi reformy, dutąd uwięzieni, 
sostali na wolność wypuszczeni.

Komisya dla traktatów handlowych ze Sta­
nami Zjednoczonemi zebrała się, nie mogła jo - 
dnaK obradować, bo ani przedstawiciele chiń­
scy an. amerykańscy nie otrzymali instrukcji 
w sprawie obietnic Chin co do otwarcia no­
wych portów w Mandżuryi, co ściśle jest złą­
czone ze sprawą traktatów handlowych ze Sta ­
nami Zjednoczonemi.

Odpowiedzialny redaktor: 
Władysław Pr»ok esc Tl.
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Adwokat FruhLng w Krakowie
poszukuje

koncypienia z prawem substytacy!.
Posada do ob jęcia  zaraz 2040

„Kąpiele morski^**
do późnej jesieni. Kuracya winogronowa do 30 
■wrzeinia „The-apia - Pałace" (Dra E b e r s a )  

w  C i r > k v e n i c y  pod Fiumą. 
Lekarz Polak. — Pisać do Zarządu po polsku.

Poczta w miejsca. 1976 4 &

Dr Ludwik Listg&rten
ordynuje, jak  dawniej, 2019 3 3

w Krakowie, ul Grodzka, 60, l piętro

\ Sir o lin
do nabycia w aptekach, po 4 K, na receptę 

Przez najwybitniejszych lekarzy polecany w chorobach 
płucnych, chroń, nieżytach ^rzewoaow oddechowych, 

zołzacn, influency. 14SO 18 52 
Prawdziwy tylko w oryginalnych sło kach.

\

Kursa ieiagraficsne
Wledei, 22 Sierpnia. Zauikulęoie giełdy o g 4 08 
Akeyc anitryai kiego Zakład kredy towego 63176. 

Akoye węgierek legó zakład: kredytowego 708 — . I k jy t  
inglobanku 272 — . Akoye Uuioubanku 509 50. Akoye 
uanderb m .o  405-— Akoye Lankioreinu 463 25 Akcy. 
Bodenoredit 905'— Akoye Gaiicyjskiugo Banka hioo 
oznego — ' —, Akoye kniei państwowy uh 645'FO A" 
kolei południowej 778 60 Akoye N. Tramwaye i
  Akoye >\ Tram w aje 111 B. — . .4 r«ya
lei Elbethal 414 — . Akoye kolei PółnooDej 5.39.) 
o°e Koiel Cierniowieokiej 57S’ —. Akoye iip in j 353 — . 
Akoy„ Rima Muranyl 446' — Akoye Pragskiego Towa 
rzystwa Żelaznego 1826 -  Akoye fabryki broni 354 —

.koye
k c y . j ą

m
,3 _  "

Ako.Te tnreokit tytoniowe 3.18 - . Gal. karpackie akori-
>2«ne Towarzystwo nattowe 1039. — Obligacje wygi ars. 

IndemnizaoyjnŁ 98'—. Renta majowa 100~—. Aust: yackŁ. 
renta ororowa 11)0 05 Węgierska reDta loronow !
56 1. Listy Towarzystwa -redytowegt- eiensi-kiogej 
ł f .  Listy BsLku trałowego 98 75. 4 ,*/, Lisi i
krajowego 102 26 5°/. Bank krajowy 102’—. 4%"'
BaDku Lipiteozt^go >8 20 4‘ /,"f, Listy ban ku  bij
(Mego 101 25 5°,, Listy Eai ko hipotecznego U J
4°/0 Galicyjskie obligacje pr, piunyjuo *00 2 )
1'oyjeka pcżyczka arajewe > r. kn 1391 99 70. 4* , ['■>-
życzza n . I.wows 96 85. Losy turecki* 118 60 M*,ru 
11740. iiuWe 25 3—.

T>posoDienie. Po przejściowej rtpryzie, skutkiem De* 
lińskich knpień „arbitrage", żarn' nięoie skutkiem pono­
wnego cofania się węg. renty koronowej srabn.

cu*ier 92 — spokojny. Spirytus 4 0 8 ) niezmieniony. 
Nafta niezmieniona.

Cennik izby hsndlowej I prze<Ay«ł>rwe| 
w Kraho-vl9 

' 21 sierpnia 1903 t. godsin* 1 w połidrifo'
Korony

I, Walały płacą iąa
Ruble papierowe . . . . .  . . Ra 50 254
Marki niemieckie . . : ;  y—  1 m

5 — 9*
9 — lś

li. Listy rsktia-Dt

PraDL. papier' ze
DwudilesJofrankówkł w

I
5 0 V

10

5,/» Listy zastaw piera. Banku bipot UO 76 111 
D Listy m i r * - -  Bantu btęoteoi V 0  75 ,nj
! I ,  ł * i i '8  — 98I '/i, Lc»’y Bankę kt»jow KM 5')
P k • ,  , ,  98 * 0 9
l 7 , L i « 7 sest g * l .T o «  t -d  ale.e.nieok. 88 25 —
‘ 7* * » v ,  « . 41 iŁtair 98 25 i*
4 /, „ , „ , „ , *•! UiWlś 8

ill. ObUgarrjs I osTyer11 
4°,, Ga!lay,akie onligaoye proplnacyine 39 
i “/i Pożyczka krajowa 1 r. 189-9 , >9
4•/< „ cl 11 a Lwowa . . .  96
4 ' \ ° l t  a ,  ,  . . . . iOl
57* Dbllgaujra komac sine Lanka ti*,, 101*
47*7* * , 1 1
4‘/, „ kolejowe . 98

76, 
76 i 
75
91.
6 0

9*.

L*ST 9 ' e t !  ffralrcws
IV. L • * y

8j

V. A k o y a.
Akoye Efanku hipotecznego we Lw„wie 535 — |

„ ,  Galio, dla h. i p w Krak —
„ . Lwdw-Cserniowce-Jassy 578

VI, Publtuzsr zapity d*«ps
*Vł.'/« wspólna renta pap........................ 99

, „ srebrra . . . .  99
4 '/, renta kotonowa audtrTaoka , . . 1<X
47 ,  „ „ węgiel ska . . .  974
4“/,  renis anstiyaika w ztoo*e , . . . 120
4°/, ,  węgierska w złocie . . .  119

Przy gracn i z a h a k l ,  przy sutaiŁach i lajmacj
pamiętajmy

0 Towarzysiwie, w  li io n j"

07616011



4 Nr 191 A t q k

m sSr P A N IE N K I
uczęszczające do zakładów naukowych, 
znajdą wygodne pomieszczenie a wdowy 
bezdzietnej po wyższym urzędniku. Na 
żądanie osobne pokoje, także fortepian 
do użytku, również konwersacya niemiec. 
Panienki przyjeżdżające do egzam kwa­
lifikacyjnego, mogą także na ten czas 
być umieszczone, Kraków, ul. Łobzowska 
L. 8, Ł piętro, drzwi ua lewo. 1989 4 0

Gabilota zaraz do wynajęcia
w  K y u k u  g łó w ,  L . 2 1 , u b o k  S p e r b t r * .

Wiadomość u stróża. 1972 4 4

-200— 400 K. miesięcznie j
m o g ą  z a r o b i ć  osooy każdego stanu we 
wszy tKich mlejscowośclacn niezawodnie i 
uczcicie, bez kapitału i ryzyka, przez jprze- 
daż prawnie dozwolonych papierów państwo­
wych i losów. — Zgłoszenia: Postfacn 180 

naupipost Budapest, 1517 10 10

NAJLEPSZE HYGIENICZNE

T o w a r y  G u m o w e
do celów aamtarrych

polecają 154 04 0
Reim i Spółka
w Krakowie, Rynek 37, linia A-B,
denniki śarnm. — Wysyłka dyskretnie

U
zamiejscowi, uczęszczający do szkół 
średnich krakowskich —  z n a j d ą  
u m i e s z c z e n i e  wygodne, opiekę 
rodzicielską i nadzór pedagogiczny 
przy rudzinie z konwcrsacyą polsko- 

niemiecką.
Bliższych objaśnień udziela Ferd. 

Buczek, dyr. szkoły ewang. w Kra­
kowie, ul. Grodzka I. 58. 1986 3 12

rm -k la s . niemiecka wyższa szkoła 
żeńska z kursem dopełniającym 

i pensyonatem

Ł. Tschapkowej
w Mowie, ul, Kanonicza 1 15.

Języki: polski, niemiecki, francuski 
i angielski. 1979 3 5 

Wpisy rozpoczynają się 2ygo sierpnia. 
Początek nauki Igo września.

W i n n a  kuracyjne i stołuwe
w 6 i g  koszykach opłatnie do każdej poczty
Górskie w in o g ro n a ..................................K 3‘ —
Winogrona s to ło w e ...................................„ 3.50
W 'nogron» deserowe .  ................. „ 4 ’—

Me*ar 9, mięszane n.uskat.....................,  5 '—
szki s t o ł o w e ....................  „ 4' —

abłka lub Glwki sto łow e ......................„  3 —
Turkebtańskie melony cukrowe . . . »  3 50 
Zielona papryka sałat. „ 3'80
Zielone ogórki socz.....................................,  3 —
(diodu lipcowego paszka 5 kg . . . „ 7/80
Pet. owito et Pnntits. właściciele winnic, Wer- 

SChetZ (Połudn. Węgry). 2007 4 5

b t o g L E C Z N I C A
■ A. Tarnawskiego

W  K o s o w i e  1996 3 20 
M  -Kołomyją, staeya kolej. Zabłotów, we 

wschodnio-południou ych Karpatach,
otwarta do końca październiKa b. r.
Leczenie fizykamo dyetetyczne.

PP. Studenci
z lepszych domów znajdą pomieszcze­
nie z całem utrzymaniem oraz staranną 
<»■ ę n  pobliża szkół gimnazyalnyeh 

realnej. —  Adres: Kraków, ulwa Sta- 
wrskkgo Nr 22 I  piętro lab E. K. w 
O Branicach, p Pleszów. 2 3

KALOSZE
ja k o te ż  inne artykuły gumowe
przyjmuje do naprawy szewc W ł. 
Bor ej ko z Wilna, Kraków, ul. 
S ł a w k o w i *  - T̂r. 9 . 1774 e 12

f t  jODZU Z l U I i  SUZMirrirrz
Aprobowacs przez 

AK .u inną medyrzos
k'TParyżu, adoptowa- rt 
| rzez Formular- offl \ 
olalny Francuzki, sank- 
.onowaue przez rade 

Hłdyczną w Petersburgu. 
dające 'ćwnoczeln e wl-rn' ,‘ ciJodu 

1, pigułki te «ku-icn,ą wyłączali, we 
Ł  u n izajach chorób, któ, i wywo- 

arodek akrofuliczny 'puchliny, zatka- 
atów, bum ry, «<■■) slabzici, prze- 

zwyk*- żelazo jes. zupełnie 
■cznem; w  Chlorozj 3 óblaaacice), 
r 'h ś l  (białych uptawach.), w Ame- 

atrtymartia zupełr„ lub częścio- 
rrwaci, w  Suchotach, w  Syfilis 
naj etc. Ostatecznie podają one 

1' Środek terapeutyczny, nadzwy-
r. w, do podżywiania organizmu i do 

kaian ia  konstytucyi limfatycznych,
, • Ti b osłabionych.
7 r ł  B — Jol nieczystego lub zepsut- go 

elaza, jest' lekarstwem nutswiem roz- 
I drz.źniająceir Jako dowód czysto Sc i i 
anten.y.znoić' praw iziwych Pigu ek 
łlaneard" żądać należy, naszą pieczęć na

1 srebrze i podpił nasz ni- /
I niniejszy pcIczoiy a spo- f f r y n  -^A
1 du zielonej etyŁety.

Aptekarz w Pa-ytu, aua scNir« h a 40 *rrrazHO*c s<ł f iiszimtw: '
| > « •  » « • 1 j 4 • • • • • • •

2 M  0

Nowo otwor-sony

i p i  H i  m is ł l® ,  l i s i a ®  1 f l i c i s c ®

J.
pod firmą-

ul. Szewska Nr. 1 
j  (dom WP. Fenza)

poleca: 1974 2 5
BUCIKI damskie od 2 złr. 50 c. —  CHEYRON od 3 zir. 50 c.

„ męskie ,. 2 „ 50 „ —  „ „ 4 „ —• „
eleganckie, trwałe i tanie, z pierwszorzędnych firm wiedeńskich

i czeskich.
Wyrób tylko ręczny. Ceny bajecznie niskie

O M P Y T I T A  G  I
wszelkiego rodzaju, do domo­
wych i publicznych celów, dla 
rolnictwa, budowli i przemysłu
Towarzystwo Komandytowe 
dla wyrobu pomp I maszyn

najnow., ulepsz, konstrnkcyi

dziesiętne i pomostuwe
z drzewa i żelaza, do handlu, 
przemysłu, fabryk, do roli.i 
ctwa i innych technicznych 

celów. 1070 18 26

W. GfARYENS, Wiedeń,
I., Schwarzenhergstrasse Nr 6 — f ,  Walfischgasse Nr 14-

  ...... 'i1 Katalogi za darmo i o płatnie. = ----------
Do nabycia we wszystkich składach maszyn, wyrobów -elaznych, zakładach technicz., 

u studniarzy, przedsiębiorców budowlanych itd.
Z ą d a o  w y r a ź n ie  p om p  1 w a g  G a rv a n sa .

4 41 0

Bardzo wielka ilość 
osób polepszyła swoje zdrowie 

takowe utrzymuje przez używanie

PiGULEK PRZECZYSZCZAJĄCYCH

D- CAUVM’A
Ś r o d e k  p o p u l a r n y  o d  d ł u ż s z e g o  c z a s u ,  c k o n o -J Ł J | G1 l * IV 1. p j , «

u l i c z n y ,  ł a t w y  d o  u ż y c i a .  C z y s s c z f c  k r e w ,  d a j e  s i ę  
z a s t u s ó w a ć  p r a w i e  w e  \ v s z v s t k  c U  c h o r o b a c h  c b r o -  

i i c z n v c h  j a k o t o  ;  l i s z a j e ,  r e u r n a l y z r a j ,  p r z e s t a r z a ł e  j 
k  a t a t y ,  d r e s z c z e ,  z a t k a n i a ,  z a n i k  p o B u r m u  u  k o b i e t ,  

■ u c z o ł y ,  o s ł a b i e n i e  n e r w ó w ,  b r a k  a p e t y t u ,  w y  
,v j z e l f c i c h  z a p a l e n i a c h ,  m d l o ś c i a c b .  a n e m i i ,  z ł e m  

L  t r a w i e n i u  i p o w o l n e m  l u n l w w u i i o w a n i u  ż o ł ą d k a .

F I G  Ć l  K I  C A  U V1K są do nabycia nt 
wszystkich większych aptekach świata, 

w  P A R Y Ż U  :
Fauhourg Saint-Denis, 147

©
Kilkakrotnie 
odznaczony

© ~ = = = ©

Założony 
w r. 1879.

O

C Q

Jaku najstosowniejszy, barJzo piękny

p o a a re k  n a  w e s e le , im ie n m y, 
u r o d z i n y ,  n a ju b ile u s z —  lub 
z  p o w o d u  ja k ie j u r o c z y s t o ś c i  

lub o k o lic zn o ś c i,
nadaje się najlepiej portret naturalnej wialkości, gdyż 
jest on metylkn przyjemną niespodzianką, lecz służy 
także za piękną ozdobę ściany w pokoju i zatrzymuje 
zarazem zawsze swoją wartość. Stosowny także jako 
miia wieczna pamiątka (zwłaszcza po z m a r ły c h ) .—

Takie portrety wykonuje się jak najlepiej podług k a ż d e j  przysłanej fotografii (także z 
grupy). tOT  Fotografię zwraca się nieuszkodzoną. Za najwierniejsze podobieństwu I trwałość 
najrzetelniejsze poręczanie. Format: 40 50 ceiHymtr Cena 3 złi — Dostawa w 10 dniach. 
Setki pism z uznaniem ze wszyst., nawet n» |\vyższych kół, można uglądać każdej chwili.

S ieg fr led  B o d a sc lie r ’* priimi . tes Kunst-Atelter fur Portratmalerei, 
WTEM, II., Praterstrasse Xr. Cl, W IEK. 1605 5 6

\ Ą w m V i'

fl(!tr7P7PTipl Zdarzyło się, że u stron zjzo iali się agenci i podawali się bezprawnie za 
Uol ZioDJlu. moich zastępców. D l a t e g o  o s t r z e g a m  p r z e d  n i m i  i  o ś w i a d c z a m ,
ż e  n ie  m a m  ż a d n y c h  p o d r ó ż n y c h  i ż n d n y c h  a g e n t ó w .  Każdy, kto chce Jniknąć 
szkody, i chce być ubsłużonym dobrze, rzetelnie, niech się zwróci z zaufaniem w p r o s t  do
mego od r. 1879 istniejącegu Zakładu artystycznego w Wiedniu, II., Praterstrasse Nr. 61.

Skład koców sławuckich.

j .  3 U C H N E R C
__

m

Kraków, Stradom 1. 23
(dom własny), 2055 1 6 

poleca swój bogato zaopatrzony

S M  w szciliiiii toM rśw M a w a tiy c li, 
augielslicli i francnsŁ M  jedwałmycli 

lnatery], czaraycli i tolorow yali,
oraz wielki wybór

aksamitów lyońsklch i pluszów czar­
nych i kolorowych, najnow. welwetów 
kolorowych w lóżnorakich deseniach 

na bluzki.
Wielki wyoór chodników, dyw aaow  angielskich i smyrneńskich w 
najnowszych deseniach secesyjnych; oraz wielki wj bór portyer, 
kap pluszowych, wełnianych firanek , jakoteż najnow. szwajcar 
Stor tiulowych; oraz wielki wybór pluszów kolorowych i buretów na 
pokrycie mebli, częściowo i hurtownie po cenach fabrycz., tudzież 
resztki materyi jedwab., czarnych i kolor., oraz resztki materyj 

wełnianych, po cenach o połow ę zniżonych.
Skład płócien i szyrtyngów.

Dra FRTDEBTKA L E N G r IE L A  
Ba Isam brzozo w'y

15 31 0

Jnż sam sok roślinny, płynący z brzozy, jeżeli na pnin prze­
dziurawiono korę, znany jest od niepamiętnych czasów, jako naj­
znakomitszy środek piękności; je*eli się jednaK ter. aok wedle 
przepisu wynaiazcy przyrządzi w drodze chemicznej jako balsam, 
w takie rszie dopiero nabcera prawie cudownej siły.

Jeżeli wieczorem posmarujemy twarz lur inne miejsco skóry 
tym balsamem, to jnż n a z a ju tr z  ra n o  o d p a d a j i p r a w ie  n ie - 
zn au zn o  łn p ie z e  ze  s k ó r y .  * tó r a  s^aje s ię  f  r ze z to  ls n lą - 
oo  b ia łą  1 d e lik a tn ą .

Baloam ten wygładza na twarzy zmarsz ki i blizny pow- 
sł ałb z otpy i nadaje twarzy młodocianą barwę, a cerze białość, 
delikatni ść i świeżość; usuwa w najkrótszym czasie piegi, plamy 

mątróbiane, blizny, czerwoność nosa, stłuszczenie i wszelkie inne nieczystości i erj Cena 
słoika z opisem ożycia 1 złr 50 ct D ra  L e n g ie la  m y d ło  b e n zo  s o w e , nałagodniej- 
sze i aajodpc w.edniejsze mydło dla skóry, umyślnie przyrządzone po 60 ct.

Do rabycia w każdej większej iptece, mianowicie w( Lwowie n 7 Enckera;
Krsi wie n Wiktora Kedyka; w Czerniowoaoh n Golichowskiego nast. Mah' apt! 

Schmiedt- Ł Fant’ n, drognerya w Tarnopolu n Marcyana Krzyżanowskiego; w Tarnów e 
uM Adlera, J. Niesotowskiego; w Bielsau n Alfr. Blnmenthala i w drogueryi A. Hasa.

B o o r a g m p

POJ

Y ł / l f 3  7  f i r i  które zawarłyfr j^ jiC łA  I II I I I , umowę co do
Kontroli nawozów z krajową stacyą 
chemiczno-rolniczą w Dublanach, zobo- 
wiązujących się do sprzedaży nawozów 
sztucznych, według norm gwarancyj- 

; nydi , ustanowionych przez Wydział 
‘ krajowy Król. Galicyi i Lodom, z W. 
Ls. Krakowskiem:
1) Józef Karraeh, jako przedstawiciel 

Biura sprzedaży żużli Thomasa 
w W i e d n i u ;

2) Oddział handlowy c. k. galicyjskie­
go Towarzystwa gospodarskiego we 
L w o w i e ;

3) Towarzystwo okręgowe rolnicze 
w V\ i e 1 i c z c e ;

4) Pierwsze galicyjskie Towarzystwo 
akcyjne dla przemysłu chemiczne­
go we L w o w i e ;  1967 3 6 
Thomasphosphatfabriken, Stowarz. 
z ogr. por^ką w B e r l i n i e .
Prof. Józef Mikułotcslń-1 'omorski, 

kierownik stacyi chem.-roln. w Dublanach.

5)

Mężczyzna w starszym wieku
(emeryt), nie posiadający bliskich krewnych, 
na których opiekę mógłby liczyć, z n a jd z ie  
p r z y  r u d z in ie  o s o b n y  p o k ó j  frontowy 
z całym utrzymaniem i na żądanie troskliwą 
opiekę. Wiadomość u pp. Krzysztofowicz przv 
ui. Kanoniczej Nr. 4, li. piętro. 1921 3 3

Pierwszy T laJilad 
pogrzebowy

K/aków, ul. Mikołajska 16.
Składy oraz własny wyrób trumitn ni. 
Kopernika 32. Ceny najniższe, bo od 
35 złr. trumny metalowe, a od 15 złr.

trumny dębowe. 1692 l l  o

Panie i mężczyźni,
którzy odwiedzają prywatnych odbior­
ców. mogą przez polecanie w każdym 
domu potrzebnego towaru mieć stały 

wielki dochód.
Zgłoszenia: L a d i s l a v  M e u -  

m a n n , N o v e  M e s t o  nad 
M c & t u j f  (Czechy). 1924 5 6

Kredyt pieniężny
do najwyższycn kwot na skrypt dłużny, dla 
wypłacalnych osób każdego stanu — spłata 

małemi ratami — p r o ce n t  
P o ź y o z k i  h ip o te c z n e  na t —II. miejsce — 

p r o o e n t  3 ,/ł °/o.
Zgłoszenia w języku niemieckim do L eazk - 

m lto ló  ós B a n irb lzo m k n y l I r o d a  B u d a - 
p e s t ,  V I I I . ,  J o z s e f - k o r n t  15. — (Marka 
na odpowiedź pożądana). 1901 6 6

<axxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxi ixxxxxxxxxxxxxxxxxx> xx>OwOOO<x> 
Zalecona przez Towarzystwo lekarskie krakowskie

Szczawa alkaliczno-sodowa, zawierająca części składowe chemiczne, jak:

Bilińska
wyrobu naszego, będącego pod kontrolą Koimsyi przemysłowej To­

warzystwa lekarskiego.
Używaną bywa w zgadze, kurczach i przewlekłych katarach żołądka,

z dobrym skutkiem.
Cena flaszki w Krakowie 15 ct.

Bo nabycia w aptekach i drogueryach, skład dla Lwowa w aptece
j .  wewiorskiego. p z ^ ca j c łim u rs k i w  K r a k o w ie ,

47 25 0 właściciele fabryki wód mineralnych.
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J E D Y N Y  S P E C Y A l i N Y  DOIVZ
G R A M O F O N Ó W  i F O N O G R A F Ó W£

Oh, Kapelusza
w Krakow-i, ul. sw. Gertrudy 17,

poleca 1822 3 0

Gramofony. Fonografy, P *yty  i walce
w bardzo wielkim wyborze i po bar. niskich cenach. 

C e n n ik i  n a  ż ą d a n ie  g ra tin  i f r a n c o .

M
za ło że nia

1840.

 ̂upehie na darm o'
wyrnaoamy pieniądze, Jeżeli się dajemy okpić przez lic 

naśladownictwa. Mój amerykansk. niklowy

kotwiczny zegarek Roskopf
z antymagnetyczną

patentowaną emaliowaną tarczą i 36 - godzinnym chodem, zu­
pełnie taki, jak rysunek obok, jest dla swej odporności i do­

kładnego chodu jedjnie i wyłącznie najulubienszym 
I najlepszym trwałym zegarkiem — i godzi się go 
polecić dla pp c i k. oficerów, urzędników kolejo­
wych, żandarmów, strażników skarbuwych, kondukto­
rów, maszynistów, wogóle dla każdego, kto potrzebuje 
mocnepo, nlezawudzącego zegarka. Cena wraz z pię- 
knvm niklowym łańcuszkiem i futerałem t y l k o  
0H8T # k o r o n  KJ4 wraz z 3-letniem piśmiennem 
poręczeniem Przy zakupnie 2 zegarków naraz tylko 
p d T  5  k o r o n  . T S q  Jeźli się zegarek nie podoba, 

wymiana lub zwrot pieniędzy.
Wysyła generalne zastępstwo dla I. amerykańskich 

fabryk zegarków 1758 6 6

M a x  B o h n e l ,
IV., Margaretnenstrasse Nr. 48/30,

dostawca c. k. urzędników państwowych.
^ A W O n i A  f  Handlarze zachwalają zegarki Roskopf z Dlaszanem i koper- 
S G 3 E w I U C  tami i z tarczą papierową, niby emaliowaną. — U mnie 

kosztuje taki zegarek i złr 75 cent., a nadmieniam, że nie jestem handlarzem, lecz zegar­
mistrzem, moje zegarki mają piękną patentowaną tarczę emaliowaną, są dokładnie uregulo­
wane, i dlatego, co nie ma ua sobie powyższej firmy, tego stanowczo nie przyjmować.

WIELU ARACH!
Nowy Jork i Londyn dotknęły także stały ląd europejski i wielka fabryka 

towarów srebrnych została spowodowaną do sprzedania całego nowego zapasu za 
małe wynagrodzenie sił roboczych. Mam pełnomocnictwo do wykonania tego polo-

l wysyłum każdemu tylko za 6 złr. 60 ct następujące przedmioty: 
arózo dobrych noży stołowych o prawdziwie angielskich ostrzach,

ceniu
6
6 amen k. patent 
6

19 *
1 
1 
6 
2 
1 
1

srebrnych widelców jednolitych,
łyżek,

„ „ r łyżeczek do kawy,
n r Chochlę,

, „ „ chochelkę do mleka,
angielskich spodeczków Victoria, 
efektowne lichtarze stołowe 
sitko do herbaty,
bardzo piękne sitko do cukru, _________

Sz'

42 przednfioty tylko 6 złr. 60 ct.
Wszystkie wymienione przedmioty w liczbib 42 kosztowały dawniej 40 złr. 

a teraz można je nabyć za tak drobną kwotę 6 złr. 60 ct. — Amerykańskie pa-
a b —  . m uł W1 s łn l ATY9 Tl o ,.. n 1t«.Ao ni 11 lir HA TT PrłAT (li  ̂ I n+ 1 .1 1.       J _ ?    .tentów ane srebro jest metalem na wskróś biełym. prztz 25 lat jak prawdziwe sre­

bro wyglądającym, za co się ręczy. N'a dowód, że ogłoszenie to nie polega
na żadnem krętactwie,

obowiązuję się publicznie każdemu, komu się towar nie spodoba, zwrócić pieniądze 
bez jakichkolwiek trudności. Powinien więc każdy skorzystać z tak dobrej sposob­
ności i sprawić sobie ten wspaniały garnitur, który szczególniej nadaje się na

w s p a n ia ły  p o d a re k  o k o lic z n o ś c io w y ,
tudzież dla każdego lepszego gospodarstwa. — Nabyć można tylko u firmy

A. HIBSCHBERGS1’ 
E zp orth a u s  von  * am erik . P a teu ts ilb erw a a ren

Wien, II., Rembrandstrasse 191I I .—  Telefon Nr, 14597.
Wysyłki na prowinoyę za zaliczką lub po otrzymaniu należytości.

Proszek do Czyszczonia 10 ct.
Prawdziwe tylko ze znakiem Jak obok (kruszec hygieniczny).

Wyciąg z listów uznania: 107 42 0
Pańską posyłkę “ trzymałam i jestem z niej tak zadowoloną, że po­

syłam dalsze zamówienie Kraków 21 maja 1899. Ks, Amalia Czttwe-tyńska.
Z nadesłanego towarn bardzo jestem zadowolona

Krystynopol, Galicya. Siostra Joanna, przełóż. Tow. N. P. Maryi.
Byłem bardzo zadowolony z przysłanej mi zastawy.

Lubiana. Otton Bariusch, c i k. aoii ii. t p. p.

i . '

W

imienia św. Tomasza
w Krakowie, ulica Szpitalna I. 10
z prawem publiczności, składająca się 
z 4 klas pospolitych i 3 wydziałowych, 
połączona z pensyonatem, przyjmuje do 
zapisu panienki dochodzące jakoteż 
i pensyonarki od 28 sierpnia od godzi­
ny 9 rano do 12 w południe i od 2 do 

6 po południu. 2031 2 6 
 ~  / ^©
Kurs prywatny.

Do e g za m in u  z  r a o h u n k o w o ś o i
państwowej., buchalteryi pojed. i p o ­
dwójnej, przygotow uję pod gwaran­
c ją  zdania w najkrótszym czasie, za 
skromnem wynagrodzeniem. 1726 16 0

M e n r g k  G ottlieb , 
rut. egz. nauczyciel, w Krakowie, przy ul. 

Dietlowskiej L. 68 drugie piętro.
Dla Pań nauka oddzielnie.

O =<

E. Zieliński,
aeclianit i ojtjlł w Kratowie, linia A-B. J9

p o l e c a  swój obfit e zaopatrzony
magazyn wyrobów o p t y c z n y c h  

i m e c h a n i c z n y c h .
Gramofony po 100 i 150 kor. —  

koncertowe po 200 i 300 kor.
Płyty do tychże z poiskiemi melo- 

dyami, duże koncertowe po 6 kor. —  
matę po 3 kor.

Poleca również bardzo praktyczne 
kieszonkowe lampki elektryczno.

Wykonuje wszelkie instalacye ele­
ktrycznych dzw onków , telefo­
nów, oraz wszelkie reparacye w za­
kres tego fachu wchodzące.

Posiada własną szlifieinię szkieł 
o p t y c z n y c h ,  zat^m wszelkie zamó­
wienia na okulary lub b nokle z każdą 
kombinacyą wykonuje w przeciągu 24 
godzm. 941 81 o

Kredyt pieniężny
w każdej wysokości, dla osób każdego 
stanu, na 5‘ /a°/0 rocznie na s k r y p t  
d łu żn y . K r e u y t  w e k s lo w y  dla ofi­
cerów, urzędników i kupców. Spłata 
m m r ty oh , dowolnych ranach . P o ­
ż y c z k i  h ip o te c z n e  (konwersye) na 
I. i li. miejsce na 3ł/47o- — Zlecenia 
w języku niemieckim załatwia spiesznie 
i dyskretnie Commercielle Credit-Bureau, 
Handelsger. protoc. firma, Buuapest VIII., 
Rock Szilardgassc Nr 17. 1949 4 6

mające prawo publiczności. 
Wpisy odbywać się będą dnia 29go 
i 31 go sierpn.a, oraz Igo, 2go i 3go 
września, od godz. lOej do 12ej i od 

godz. 3ej do 5ej. it»83 3 6

Kraków, ul. Wiślna 5, li. p.

;xxxxxxxxxxxx;
W Krakowie przy ul Karmelickiej
Nr 44, odbywają się w biurze 

wzorowem  dla ćwiczeń

Wykłady
nauk handlowych, rachun­
kowości państw ow ej , oraz 
język ów  now ożytnych —

pod kierunkiem 1759 9 o

W edług metody nagrodzonej 
dyplomem „Mentmn Honorable“ ,
prowadzę także wykłady powyż­
szych nauk drogą koresponden­
cyjną —  gwarantując za celowi 

odpowiednie skutki.
Reguluję, zakładam i bilansuję księgi.

1
Za pośrednictwem każde| księgarni nab; 
można dziełko] radcy sanitarnego dra Mi 

lera, traktujące o
nadwątlonym systemie nerwi 

wym i płciowym.
Dziełko to, odznaczone nagrodą pieniężi 

pojawiło się w 40 wydania.
Przesyłka w kopercie za 60 ct. w zr 

czkaoh listowych. 513 38

Curt Robę1', Bran&zwig.
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Niedziela, 23 Sierpnia 1903. N O W A  R E F O R M A Nr 191 5

R E P R E Z E N T A C Y A Kraków , ul. Szewska 2
P O Ł E Ć * .: 1973 3 10
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o  oS S o  0 Motory benzynowe

l t c Cormicka GNOM

j Chłodnice, wygmatacze, mablmce, Z 
g aparaty mleczarskie, separatorj t  a
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KORONA
l

0 Mtocarr ie parowe | |

1 Nicftojsohn 11

Pługi, brony, sieczkarnie, kieraty. £ 
miocarnie i wszelkie maszyny rolnicze ^

■ ■

E. KUHNE
1 t O  3 0 0 0 0

O
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Znana z rzetelności, dobroci
i taniości

O W O C A R N IA
t  M m  przy i l .  Szewstiej 25,

oznajmia P. T. Publiczności, 'i  nad­
chodzą codziennie świeże transporty 
pięknych owoców, a mianowicie w naj­
lepszych gatanaach jabłka, gruszki, wi­
nogrona, brzoskwinie, melony ananaso­
we, cukrowe i wielkie wodne i t. d., tu­
dzież duże śliwki: pradziwe bośniackie, 

węgierki —  kg. 12 ct.
Zamówienia na prowmcyę uskutecznia 

się bezzwłocznie, wysyłając towar naj- 
siaranniej wj brany i po cenach możb- 
wie umiarkowanych tak, iż każdy za­
mawiający jest zupełnie zadowolonym,

Splu waczki bygieniczne
różnego rodzaju, jakoteż wszelkie

Środki desmfekcyjne
(Lysol, Karbol koncentr. i rozpuszczony, Tynkturę Longlife, Formalinę itp.)

poleca ią 'najtaniej 2045 1 6

R e i m  i S p ó ł k a
Rynek 37, Keaków, Linia A-B.
Mam zaszczyt donieść Szanownej P. T. Publiczności, iż z dniem 

lym  sierpnia b. r. o t w o r z y ł e m

z044 1 3

Maozy* do szycia i Rowerow tan.ej o 
60°/0 Jd cer sklepowych dostarczam 
zgwarancya, Najlepsze wiedeńskie Ro­
wery nowe, model 1903, trwałej kon- 
strnkcyi z przyrządami kor. 145— 160! 
Ufało używane marki Grege1 Styrya 
Durkopf po 80, 90, 95 K. Płaszcze 7, 
8, 9 K. Węże 4—5 K. Latarki acety­
lenowe 2 K 50 h do 4 K. Siodła an • 
gielskie 5 K. Pompj teleskopowe 2 X. 
Nożne 3— 4 K. Flaszka z płynem do 

niklowania 2 K 20 h, do emaliowania 1 K. 
Wszystkie części składowe najtaniej na SKia-
Maszyny do szycia Singer" ■ rę­
czne wysokoramienne 34 K, no 
żne z pokrywą i przynależnościa- 
mi 49 K, „Ringschiff" (pierście­
niowe) nożne z eleg. pokrywą i 
przynaieżn. 70 K, w ielkie „Ring- 
schiff Titania“ dla rzemiosła 92 
K  nożne Centro szpulkowa 86 K.
Rogato ilusti cennik. Specyalny katalog wszelk. 
przynaieżn. i skł części do -owerów za nade- 

iłaniem 60 hal. w znaczkach poczt |
M. Rundbakin, Wiedeń, IX 1, Berggasse 3.

Korespondencya polska. 2046 1 5

PATENTY
wyjednywa ihżyniei* 194 65 O

M. Gelbhaus,
przez władz ant. i iprzj sieżony rr«cznJk pat.,

Wiedeń, VIL, aien .no^er. g. 7,
naprzeciw ces król. urzędu patentowego.

P E N S Y O N A T
Julii S zrtier  i k o iii  K a j l M i t j

KraJców, ul. Szpitalna 19, 1. i I I . li. 
Pokoje rmebiow z całodziennem utrzy­

maniem na czas dłuższy lub krótszy. 
1915 3 3

otrzymuje Bię przez użycie M y d ła  g l lo e r y -  
nowo-benaoosowego J W initw aitiego,
kt r  usut “ piegi, Ii8za,e, wągry I wszelkie 

wyrzuty, czyniąc płeć piękną, białą.
Łkłady: w K r a k o w ie  Dioguerya pod firmą 

J. Wiśniewski, obecnie K Jędrzejowski, mag. 
farmacyi, ni. Swadom Nr. 7 i inne dragnerye 
w Boounl Jan Michniz arognerya; w" L w o­
wie Alfred Beaoock, ul. Hetmańska Nr. 4.

Z powodu licztych pojraliań u irssza się wy­
raźnie żądać „Mydła JakóDa Wiśniewskiego, 
magistra fariiaoyi." 351 53 O

!m i Stlai Piw
w Krakowie przy ul. Biskupiej 9,

tel. Nr*. 337.
Kto dba o swoje zdrowie i chce utrzymać zdrowy żołądek , niech 

pije piwo ostrawskie królewskie oraz porter kuracyjny,
które sprzedaję na szklanki w mej Restauracyi przy ul. Flo- 
r y a n s k i f e j  pud L. 31, gdzie potrawy są przyrządzane jedynie na 
świeżem maśle i w wielkim wyborze.

Dziękując za dotychczasowe względy, polecam się i nadal Szanownej 
P . T. Publiczności i proszę o liczne odwiedziny.

Z poważaniem I V . G t v o x d z i e i v w z .
Rozwóz piwa w beczkach i butelkach odbywa się ze składu przy 

ul. B i s k u p i e j  L. 9. telefonu Nr. 337. 1941 4 1 0

3CXXX^ncXXXXXXXX3IOICXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX3Q

Andela proszek zamorski f

Znak ochronny.

jest najniezawodiiiejszym środkiem do zupeł­
nego wytępienia wszelkich uprzykrzonych

owadów. 89 14 13

Składy w Krakowie u- Reima i Spółki, Rynek L. 37, lima A— B; w apte­
kach E. Hellera, Wikt Redyka, M. Pronia, Konstant. Wiszniewskiego; 
w handlach: A. Hawełki, Romana Droonera, W Eilbauma; —  w Rzeszowie 
w aptece A  Karpińskiego i w handlu Granzera i Martynuwicza. tudzież 
w składach wszędzie, gdzie się znajdują „napisy Andela pod czarnym psemJ.
F a b r y k a :  J .  A n d e l ,  d r o g u e r y a  P r a g a  L

A i o e e e 3 ^ i i - ' i x x x x x x x [ a | !

PUDER KSIĄŻĘCYjest nieocenionym środkiem 
do hygienicznego upiększe­
nia twarzy. Pudełko małe 

pudru białego 120 halerzy, całe 2 kor., z łabędziem 3 kor. —  
Różowy dla blondynek, kremowy dla szatynek i brunetek, małe 
pudełko 140 hal., większe 2 kor 40 hal., z łabędziem 3 Lor. 20 h.

WODA FIOŁKOWA
wygładza zmarszczki 

1119 19 o
i dołki

usuwa z twarzy pryszcze, 
liszaje, trądziki, pierzchnie­
my i łuszczenia skóry —  

osnowę. Twarz odświeża, wybiela 
i wydelikaca. —  Cena 2 korony.

MYDŁO KOSMETYCZNE to-brunatne
Poleca plamy z twarzy.—  Cena 120 hal.

J a n  O i n a t o w i c z
w Krakowie, Sukiennice 20; —  w Przemyślu, Franciszkańska 24; 

Lwów, ul. Sykstuska 25 i Plac Maryacki 11.

Bursztynowa 
glazura do podłóg,

Momentowa glazura 
do podłóg,

Marxa emalia biała
i kolorowa m 22 24

dająca barwę i połysk za jeduem pociągnięciem,
z fahryki lakierów LUDWIKA MA RXA 
w Wiedniu, w Moguncyi i Petersburgu.
Prfdko achnące, trwałe zapuszczenie, którego 
dokonać może każdy, dobre na podłogi, sprzęty 
kuchenne i na przedmioty nombwego gospodar­
stwa każdego rodzaje z drzewa, blachy, lub 
żelaza. Wyborne, myc się dające pociągnięcie 

ścian w płókarniarh i kuchniach
Składy mają w Krakowie. Fr. Lenert, 

Re>m i Sp., R. Drobner.

ZMIANA ^ ^ C e n y  Konkurencyjne. LOKALU.
M MAGAZYN

aparatów fotogra ficzn ych  
obecnie ul. Szewska 1. i

dom Wgo Fenza,
zaopatrzony w  św ieże 1 mm. aparaty 1 przytory

poleca się łaskawej pamięci
Mf Miłośników fotografii.

C e n y  n i ż s z e  — n i ż  w e  w s s y s f M c h  c e n n i k a c h .

WYKONUJE RÓWNIEŻ WSZELKIE ROBOTY DLA A.MATOR0W W  WŁASNYM 
ZAKŁADZIE PO CENACH BARDZO NISKICH. 1919 4 3

?YVVYYYVyYYYYYYYrv^rr^nnrOn<' l-r-r^rrrynnry-r-rrnnnononnrrvYYYyvrŁ

Przez Wysosie c. k. Władze rzą d o w e  autoryzowane

Biuro mformacyjne emeryt, rotmistrza

Kornbergera
spraw wojskowych / S A ,

d la

udziela wyjaśnień i wskazówek we wszystkich sprawach dotyczących służby 
woj&KOwej i sporządza pospiesznie i starannie wszelkie odnośne podama. — 
Biuro załatwia również podania dla oficerów w sprawach zawierania mał­
żeństw, w sprawach szlachectwa i w sprewach dworskich, podania do Tronu, 
podania o pozwoleń1© złożenia konwersyi i podniesienia kaucyi małżeńskich

i t. p.
Z wojskowem Biurem informacyjnem połączony jest c, k, rządowo upo­

ważniony Z a k ł a d  w o j s k o w o  -  n a n k o  w y  i P e n s y o -  
n a t .  — Prospekty wysyła na żądanie odwrotnie i bezpłatnie, 568 54 o

Panienki z w yższych  zakładów 
naukowych znajdą, jak 

lat poprzednich, bardzo dobre umiesz­
czenie i opiekę. Fortepian nowy do 
użytku. Na żądanie konwersarya nie­
miecka. Bliższych szczegółów udziela 
od 25 sierpnia A. B., Kraków, Kleparz, 
ul. Kurniki Nr. 7, 1. piftro. 1990 2 5

P o l d e s a Cena sło iKa  
l

© K r e m
Wszędzie do 

nabycia.

Iiezawodnie I szybko działający, nieszkodliwy, tłuszczów nie zawierający, środek przeciw 
piegom, plamom wątrobie ym, czerwoności twarzy i rąk. —  Wyrabia: Aptekarz Klemens 
F ildes, Arad. — Przed fałszowaniami i naśladowaniem ostrzega lię usilnie. 827 24 24 

Dostać można we Lwowie u Piotra Mikolascha, Alojz. Hlibn, ra i Zygm. Kuckera

a>
i* .?3 o
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S łyn n e w śm iecie  wody m ineralne
ZE ZDROJÓW
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Własność rządu fiancjskiego. Polecane przez pierwsze po1?, ag, lekarkie.
cierpieniach nerkowych, moczowych, pęcherzowych, 

V « l C 9 l i l I i 9 i  w gośćcu i cukrzycy.
f i ł * ' Ł n i l  ^  Lolkaeh wątroby i ksmieniu żółciowym,
\A A i l i l i W U i  _ I H i  .  w medjmaginiach organów podhrznsznyoh.
H ó p i t a l :  W e wszystkich słaDościach żołądka 1 kiszek. 933 10 10

Dostać można we wszystkich handlach wud mineralnych i aptekach.

Do
Ameryki

jedzie się najtaniej i najszybciej, jeżeli się w sry>r*osti udaje do 
generalnego ekspedyenta okrętowego

B. Karlsberg, Hamburg, 15
Nie powinno się wpierw kupować karty okrętowej, dopóki się od B . 

K u rls licr tjd  nie otrzyma wyjaśnienia.
Wyjaśnień udziela się bezpłatnie. 1457 10 10

ZNACZNE
zniżenie cen!

PRALNIA

PA R O W A
ff KRAKOWIE, 

ul. GRODZKA 9-11,
ma zaszczyt zawiadomić Szanow. 
P.T. Publiczność, iż z n i ż y  l a  

« c e n y :
od k orzu li.......................9 ct.

„ n ó łk o s 7 u lk a  . . . > „
„ kołnierza . . . . I /* „
„ p a r y  m a n k ie tó w  . 3 „
„ f ir a n e k  b ia ły c h  4 0  „ 

Wj, - k re m ó w . 5 0  „
Bielizna po wypraniu wygląda 
1551 zupełnie jak nowa! 20 o

Praktykantaz odTowiednicmkształceniem i uczciwe- 
mi zasadam: przyjmie zaraz do handlu galan 
teryjno drubiazguwego J a n  D z ie w o ń s k l w  

S a n o k u . 2022 3 3

S k l e p
z pokojem lub b e z , przy ul. Szew­
skiej pod Nr. 8 , do wynajęcm od 
1 października Wiadomość u wła­
ściciela przy ul. K r o w o d e r s k i e j  

p o d 35.  1952 4 6

Duzd pieniędzy!

Przepiękną Znika z a t w a r d z e n i e po użyciu mych CIASTEK
jest delikatna, biała i miękka cera, 
janoteż twarz bez piegów i meczy- 
,tości skórnych Ażeby t„ osięgnąć. 

trzeba się myć codzień

Fabrjka: WIEDEŃ, XVIII., Landenbnrggasse (6. — Prospekt za darmo. T ¥ T f C C  
Próbna przesyłka z 12 kawatkuni opłat. 3 K. za zaliczką. 281 33 52 * *  W

Lr^eutl Bię “ i j  ̂  wuw en

LR lw m  ajfiea  B e r p i a
 . i_:    Artk —at, . T\titq i rtnrniP.vze znakiem ochron.: Dwaj górnicy, 

wyrobu
Bergmann a i Spół. sv Dreźnie- 

Djc CZYUI" n Ł.

Cł\ristopli'a lakier?!
bezwonny, schnie natychmiast. Paczka kor. 11-80 

W  Krakowie: Szaraki 1 Syn, Bynek gl. L. 6.
W laworznie: T. Dendera, w N. Sączu: K, Miller, w Biały: E. Kruppa, 
w Żywcu: J. Danko, w Mieicu: S. Brandmann, R. Anisfeld. 902 13 18 j

Po 80 hal. z» kawałek maje
na składzie: 891 22 40 

w KRAKOWIE M. Profi, aptekarz, 
„ K. Jahr. „

W. Redyk, „ 
n L  Wiszniewski.
„ Bartmańikl i Sp.
„ L. Rosenberg, „

J Han‘.u drogner. 
n Anast. Froncz, „
„ ł . Zopoth i Sp., „
- K. Jędrzejowski, „
„ J K emensiewiczo-

va, droguerya 
„ J. Re im i SpółkL,
„ Roman Drobner,

St. Rożnowski; 
w BOCHNI Stanisł, Pawłowski, 

„ Jai Michnik;
w N SĄCZD R- J ikuDowski apt., 

L. Georgeon epi., 
T.KwiecińsKi drg., 

w l^E SZO W IŁ A. KarniusKi, ajt., 
J Kołodziejowski 
Ad. Jaiiukajtis; 

w WADOWICACH: Kaz Hom.me drg.

13 c ia g n  e n  r o c z n i e
z głównemi wygranymi franków 600,000, 300.000, 100.000, 75.000, 25.000, 

lirów 35.000 , 20.000 , daje następująca grupa losow:
1 los tut»ecki,
1 los włoski czerwonego krzyża,
X l o s  s e r b s k i  t a b a c z n y ,  

spłaca lnu w 30 racach ńi: sięcznycb po 7 koron. — Nabywca ma 
do wygranej niepodzielne prawo natychmiast po złożeniu pierwszej i drugiej 
raty wprost do kasy mego Domu bankowego. —  Przesłanie pierwszej i drugiej 
raty uskutecznia się najdogodniej przekazem pocztowym, spłatę zaś dalszych rat 

przez pocztową kasę oszczędności.

EDWARD URBAN

[j o o o c x 3 o o e x o c x

Dom Bankowy w Ł.ernie,
ftynek. g łów n y Nir. 25 (we własnym domu), 

rrrr R zetelnych, stałycn pośredników przyjm uję wszędzie 
Ceny niskie. Prow izya wysoka. 1900 3 10

Od r o k u  1 8 6 8

Bergera lecznicze M YDŁO SHIOŁOWCOWE
wypróbowane na klinikach i przez wieln praktykujących lekarzy, jest w użyciu z najlepszym 
skutki, iu nietylko w Anstro Węgrzech, lecz także w Niemczech, Francyi, Rosyi, państwach 

bałk ńskich, Szwajcarii ‘itp. przeciw choi obom skórnym, szczególniej przeciw
wszelkim wyrzutom skórnym.

Skutek smołowcowego m ydli Bergera, juko hygienicznego środka do usunięcia łupieżu z głowy 
brody, do czyszczenia i odwuniai >a skóry, jest również ogólnie uznany. — Bergera mydło 

smołowcowe zawiera 40°/o smoiowca drzewnego i wyróżnia się znacznie od wszelkich innych
mydeł smołowcowych.

' uporczywych cierpieniacn skórnych zamiast mydła smołowcowego używa się skutecznie
Bdrgfejra leczniczego m ydła sm ołowcowo-siarczanego.

Jako łagodniejsze mydło smołowcowe do usnnięcia wszelkich
nieczystości cery,

na wyrzuty skórne i na głowie n dzieci tudzież jako niezrównane mydło do mycia i 00
Kąp ie li dla codziennego użytku słnży

Bergera glicerynowe mydło smołowcowe,
zawierające 35% gliceryny i pięknie pachnące.

Dalej zasługuje na uwagę
Bergera mydło smołowcowe Panama

do gruntownego czyszczenia ciała ze wszelkich nieczystości skóty.
Cena kawałka kaźaego gatunku 35 centów wraz z opisem użycia.

Z innych leczniczych i kosmetycznych mydeł Bergera na wymienien.e zasługują następujące. 
Mydło Senzoowe do ndelikatnienia cery, mydło boraksowe przeciw wypryskom, mydło karbo­
lowe do wygładzenia cery i blizn po ospie i jako mydło odwaniające, Bergera igliwiowc mydło 

db kąpieli i igliwiowe mydło toaletowe, Bergera mydło dia małycr. dzieci. (Cena 25 ceni.).
B e r g e r a  m y d ł o  p e t r o s u 1 i o 1 o w e

przeciw czerwoności twarzy, siności nosa, wyrzutom i swędzeniu skóry; mydło przeciw piegom 
bardzo skuteczne; mydło siarkowe przeciw trądzikom J nieczystości twarzy; mydło tanninowe 

przeciw puceniu nóg i wyp daniu włosów.
Bergera pasta do zębów w  tubkach,

najlepszy środek do czyszczenia zębów, Nr. L d« zwykłych zębów, Nr. 2 dla palących. Cena 
30 centów, Co do wszystkich innych mydeł Bergera zwraca się awagę na sposób użycia.

Aby uniknąć zawodu, żądać zawsze

100— 1000 K miesięcz. może zarobić 
każdy wszędzie i we wszyst. miej­
scom ościach Austro-Węgier — łat—o 
i uczciwie cez kapitału i ryzyka, i 

bez osobliwych wiadomości.
Trzesłać swój adres pod: „E. 75“  

■o Annoncen-Bureau „Mercor“  Niirn- 
berg, Glookfcndonstr. 8, 706 32 52

W ’ k o m i n .  Z a k l » d z i e

S P R Z E D A Ż Y  i K U P N A
H  T e l e s z n i c k i e j

przy ul. Szewskiej Nr 10. I. piętro.
można tanio nabyć: Garnitury mebli, Forte 
piana. Pianino, kilka Sypia)"! stylowych orze­
chowych i machoniowych, Kredensa, Stoły do 
jadalń, duża Gabilotka sklepowa. Obrazy, Broń 
“taroź., Biżnteryę, Kaseta srebrna na 12 osób, 
Brylamy, Dywany perskie i angiel., Porcelanę 
sasaą, Rogi jelenie, Garderobę damską i męską 
Mundury urzędnicze i wojskowe — oraz różne 

przedmioty antyk, i nowe. 1888 10 O 
Zakład przyjmuje powyższe przedmioty w komis

Parcela cya.

prawdziwych, od dawna znanych z do­
broci mydeł Bergera, uważać na znaj­
dujący się obok znak oenronny, „ po­
nieważ sa liczne liche naśladownictwa, 
przeto ne etykiecie k a ż d e g o  p r a w ­
d z iw e g o  m jrd ła  B ergera , jako dalsze znamię prawdziwości znajduje się 
podpis firmy, jak obok.

o z e r w o n y

Dostać można w KRAKOWIE w a p t e k a c h :  Fr. K. Mikuckiego, M. Pronia, Wiktora 
Redyka; i.ndwika Rosenberga; Karola Jahra; J Macndzińskiego; K. Wiszniewskiego; H 
Bartmanskiego i Spół.; — w s k ł a d a c h  a p t e c z n y c h :  Fr. Zopotba i Spół.; A. Pachu- 
ckiego; Arnolda Reifera; — jakoteż w każdej aptece w Galicyi. 723 8 12

W zachodniej Gabcyi, w okolicy 
fabrycznej, gdzie zarobki są zna­
czne, w pobliżu miasta powiatowe­
go , kolei, poe/ty (kościół i szkoła 
w miejscu), jest do rozparcelowania 
kilkaset morgów dobrej gleby,

W pobliżu znajdują się fabryki 
cegieł, dachówek, rurek drenowych, 
przeto ogniotnvały materyał budo­
wlany, łatwy do nabycia.

Warunki nabycia gruntów bardzo 
korzystne. Cena um.iarkowmna. Część 
gruntów iuz rozparcelowana. 1860 4 4 

Zgłaszać się do Zarządu dobr 
Polanka, poczta Polanka, Karol.

lSieliznę męską, Krawaty, Rękawi­
czki, Laski, Parasole poleca skład 
kapeluszy i przyborów do podróży

Z D Z 1 S L  A W A  
Z D A N O W I C Z A

w M o ń ,  li. S M a M a  
L. 3, HOTEL SASKI. Tel. BIŁ

m m



6 Nr. 191. N O W A  R E F O R M A . Niedziela, 23 Sierpnia 1903.

T y lk o  d o  10 w rześnia!
diuMi białe i kolorowe 

Szlatroki i Malinki 
Sukienki dziecinno

o r a z

inne wy sortowane artykuły o

taniej od zaprowadzonych ściśle 
stałych cen w  m agazynie naszym

MAISON BLANC
Kraków, Rynek główny ł. 3,

( $ z a r a  k a m i e n i c a ) . 2015 1 2

t-zyjmę dwcch uczniów
szkół ludowych lub średnich 
w wieKu od 7 do 14 lat. Opie­
ka rodzicielska, ścisły nadzór 

pedagogiczny, a ua żądanie pomoc w 
naukach. —  Józef Parczynski, dyrektor 
szkoły wydziałowej im. św. Floryana. 
2032 Kraków, Plac Matejki I. 11. i 4

żeńskim

H. Strazyuskioj
przy ulicy Franciszkańskiej 1. 1

S Y R O P  P A G L I A N O ś r o d e k  d o  c / . y s z c / e i i i a  k r w i
wyrabiany od roku 1838

przez P ro f. G-irol&mo P a ę lia n o ,
Florencya, via Pando.fini (Włochy).

Skład wysyłkowy: Apteka Bracńetti, 
910 42 ioo A la (Tyrol połud.)

GLAZURY do PODŁÓG Fritzego, Mar-xa 
M ASA FRANCUSKA i W OSKOW A,

R IA  * do zapuszczania podłóg. O O

i inne o  
„CIRINE*
o o o

© © © 
i „GLO-
© © ©

w p isy  p u w a h a c j jn e  rozpoczynają się od 
25 sierpnia. Przyjmuie się uczennice docho­
dzące tak do klas jak i na poszczególne, po­
jedyncze przedmioty i języki: fraasnaki, nie­
miecki, angielski, rosyjski, grecki i łaciński, 
a także na zbiorowe lekcye przygotowujące do 
matury gimnazyalnej i seminaryjnej, oraz na 
2043 kurs buchalteryi i krawieczyzny. 1 6

Przyimę stiM ów  i  stancje.
Maryan Rudnicki, starszy nauczyciel. 
Kraków, ul. Pańska Nr 14, II p.

2048 1 4

Nauczycielka
Niemka — biegła w języku francnsmm, u- 
dziela iekcyj języlca niemieckiego i francuskie­

go pod bardzo przystępnemi warunkami. 
Zgłoszenia przyjmuje Administracya , Nowej 

Reformy,, pod „Consciencieuse ‘ . ' 2021 1 3

Dwóch studentów
znajdzie troskliwą opiekę, pomoc w nau­
kach, dostatnie utrzymanie i wszelkie 
wygudy. Ulica Asnyka 15 (przecznica 

Krupniczej) parter, w ogrodzie.
2039 1 4

potrzebny do pierwszorzędnego notelu, 
znający języki francuski i niemiecki 
z odpowiedniem poręczeniem rzetelności. 
Zgłoszenia: Ignacy Wojcikiewicz, ulica 
św, Filipa I. 22 w Kraicowie 2041 i 3

STUDENCI
znajdą stosowne timieszszenie z eałKowitem 
utrzymaniem na d o g o d n y o h  w ^ ru & k aołi. 
itonwersarya francuska bezpłatnie, fortepian 
na miejscu. — Ulica Graniczna I. 2, parter na 

prawo. 2042 1 3

F A R B Y  ole jre  i lakierowe do drzwi i okien, werand, sztachet itp. 
F A R B Y  FASADOWF- Kronsteinera w różnych kolorach. © 3
PENDZLE malarskie i murarskie. © 3 © - © - © O © O
W IÓ R K A  stalowe i ŚCIERKI do podłóg G © © ©  ©

CEMENT, GIPS, W APNO h yd rau liczn e . ©  © ©  ©  © 
PŁY TY  izo la cy jn e . TER, P A P A  ogn iotrw a ła , FA R R Y  na dachy. 
PINOL, EKSICATOR, AN TIMERULION, ANT3BACTE- 

RION, K ARBOLINEUM środk i ch ron iące  od  g rzyba  © 
O LIW Y  do m aszvn  ro ln iczy ch . © g o o © © o g ©  
W ĘZĘ pa rcian e  i gum ow e, © © © © © © © © o ©  
W IAD ER K A  do g a szen ia  ogn ia , © o  ©  ©  ©  ©1633 9 10

M er A i
POLSKI DOM ZDROWIA

M a r y i  D o b r o n o K k i e j
Wyborowa kuchnia polsko - francuska. 
Stała opieka lekarska. Ceny bardzo 
umiarkowane. Prospekty na żądanie.

2038 1 4

Krtb&ow, Kynek, 
L- 3 7 , linia A-B, S P 9 L K A p o l e c a j ą  po cenach 

najumiarkowańszyck:

SZCZOTKI do FRO TERO W AN IA, za m iatan ia , szorow an ia , do 
su fitów , k om inów  i t .  d. © O © © © © © © © ©  

SZCZOTKI do SUKIEN, k apelu szy  i obu w ia . ©  ©  © G ©
PA STY i KREM Y do odśw ieżan ia  i czy szcz e n ia  cza rn y ch  i k o lo ­

row y ch  bu cik ów . Czernidło S. Glińskiego w Warszawie. 
TRZEPACZKI trzc in o w e , TIÓROFUSZE do kurzu . © © ©
LA K IE R Y  na k a p e lu sze , FA R B Y  do m ateryi. © © ©  © ©

PROSZKI i P^łSTY do czyszczenia metali. © © ©
ŚRODKI do W Y W A B IA N IA  PLAM  z materyi. ©
P a FIER i LEP na MUCHY. © o © © © ©
PROSZKI, TYNKTURY itp. środki do tępienia owadów. 
PŁASZCZE GUMOWE, © o o o s © © ©  
PŁACH TY NIEPRZEMAKALNE. © © o  © ©
LA K IE R  DO TABLIC SZKOLNYCH. © © © o

';S»A:V«WXi

,,S. RO D ŹM Y"
w Krakowie, Pędzichów 15, dum własny.

O b e jm u je :
r. S z k o lę  7 -k Ia * »o n ą  zorganizowaną na sposób rządowych szkól wydziałowych. 
2. S etn ijj* r y u m  nauczycielskie z 4-klasową nauką aż do egzaminu dojrzałości, 

urządzone jak najściślej według wymagań W. c. k. krajowej Bady Szkolnej. 
Z Zakładem połączony jest internat (dla przyszłych nauczycielek) i pensyonat

z wyższą opłatą (dla innych).
Przyjm uje się pensyonarki, półpensyonarki i externistki. 

Konwersacya francuska i niemiecka. -  "Wpisy wr Ząrząd/io do 8-go września. 
Przełożona: K ó z a  l a i i i i z c t t t k i t .

D yrektor Seminaryum: prof. I .  C J e b b a r d t .  2033 l 5

Dom handlowy H. Fritscha w Krako­
wie poszukuje

praktykanta
zamiejscowego od 14 do 16 lat od 1 

września b. r. 2029 l 2

Owoce stołowe
5 klg. winogron kuracyjnych

2023

melonów lub pomidorów 
mięsistych brzoskwiń .
gruszek lub fig . . .
jabłek lub cytryn . .

opłatnie za zaliczką

K  3'40 „ 2'20

„ 3-50 
„ 2-80 

1 6
Giovanni Spanghero, Tryast.

Do wiadomości.
Stosowme do zamieszczonego w Nrze 

188 „Nowej Reformy“ z dnia 2u sier­
pnia 1903 r. ogłoszenia c. i k. Minister­
stwa wojny, oddział 13 Nr 1651 z dnia 
1 sierpnia 1903 r., w celu zapewnienia 
dostawy rozmaitych przedmiotów umun- 
dorowania i rynsztunku w drodze kon- 
kurency- odbędzie się dnia 15 paździer­
nika 19u3 r. o godzinie 12 w południe 
w c. i k. Min.sterstwie wojny rozpra­
wa ofertowa.

Oferty, do których w danym razie 
dołączyć należy św.adectwo rzetelności 
i możności dostawy, i z któremi równo­
cześnie. jednak oddzielnie, przesłać na­
leży kwit na złożone w Kasie wojsko­
we1 wadyum, winny nadejść najpóźniej 
dnia 15 października 1903 r. do godzi­
ny 12ej w południe, i wprost do dzien­
nika podawczego c. i k. Ministerstwa 
wojny.

Przedmioty dostawy, formularze ofert, 
wreszcie warunki, pod jakiemi dostawa 
może nastapić, podane są w wymienio­
nym ogłoszeniu. 1992 1 2

Warunk: owe, jak i wzór kontraktu, 
obejmującego szczegółowe postanowie­
nia, można przejrzeć w Intendanturach 
komend miejscowych, w składacu mun­
durów, we wszystkich lzhach handlo­
wych i przemysłowych, w Związku au- 
stryaekich przemysłowców w Wiedniu, 
w Muzeum handlowem, w węgierskim 
krajowym Związku przemysłowym w Bu­
dapeszcie i w Związku węgierskich prze 
mysłowców fabrycznych w Budapeszcie

Kraków, dnia 13 sierpnia 1903 r.
Z intendemury c. i k. I. korpusu.

,3a 01 ism u
dyetetyczny środek, wyborny, 
żołądek wzmacniający likier, 
fabryka: S&ntonl, Trento- 
Berlin. Cena flaszki 1 kor 
20 hal. Dostać można w ka-

Patenty na wynalazki
wyiabia i zużytkowuje 15 240

mź. Kazimierz OSSOWSKI
m iędzyn arod . b iu ro  paten tow e 

utaiha i  8 Ł  j d ó w l  © Od u iwlen dawna zu swej dobroci I zupnemu znaną prawdziwą B e r l in ,  W .  P otS d .3 H łG r?tF 8 S S S  J

żdej aptece, urogueryi i w handlach łakoci. G ł ó w n y  s k ł a d -  Alte k. k Feld- 
apotkeke, Wiedeń, I., Stephanzplat \ Nr, 8- 100 40 37

Administracya
1 11

pod k i e r o w n i c t w e m  M a g i s t r a t u  
w Podgórzu —  sprzedaje po cenach 

przystępnych

*¥apno skaliste
odznaczone listem uznania na Wystawie 
budowlanej we Lwowie 1892 r ., oraz 
wielkim medalem złotym na Wystawie 
przyrodniczo - lekarskiej w Krakowie 
1900 r. W apno gaszone i W apno 
do uprawy roli Również poleca ze 
swych skał zwanych „Krzemionkami41 
i „Skałą Twardowskiego11 Kamień 
budowlany, brukow y i Szuter. 
Zamówienia przyjmuje: Kasa miejska
w Podgórzu, telefon Nr, 161 i Zarząd 
wapienników .w Podgórzu, telefon Nr.

162. 400 14 23

C l w j i i ą c y  n a 1527 20 24

popełniają  
! £ B j F £ O X > j N X Ę )

przeciw swemu zdrowiu, jeżeli nie spróbują 
mego wynalazku, — Bez operacyi. — Dosta­
łem złoty medal I — Demonstrowałem przed 
profesorem Gu s s e n b a u e r e m. — Prospekta 
pod dyskrecyą gratis. — Curl Ti< sei, 
specjalista, Wiedeń, VI., Amerlingstrasse 19.

DO SPRZEDANIA:

r—nu 1 11

H t R B A T F  R O S Y J S K Ą
zbioru majowego, poleca handel

T H l  • o  ' sr s r x
W  Ś r o d a c h  ua pograniczu rosyjskiem. 60 011

1 inni „Familijnej11 bardzo d o b r e j .............................złr. 1.40
1 funt „Melange ufc M08kau“  w oryg. opak., najlepszej 2.60 
i funt „Imperial11 cesarskiej, w oryginalnem opakowaniu 3.5<> 
1 funt „Ukruohów11 z najlenszych herbat kwiatowych . 1‘2'>
Kawa Ueylon, znakomita, flanco 5 k i l o .......................... 9-—

•  Herbata z Brodów 1 ®  Bulion wołyński, higieniczny, 1 k i l o ................................2 80

Instrumenty muzyczne Mullera
są najlepazemi, a zatem najtańszomi!_  ̂ . u * —------7 — — ------- sł ---------------------

Z d i Z ą d ^ i j c i D  mego cennika przed kupnem i spróbuj'io, a nieza-
„  wodnie będziecie zadowoleni z próby. Niema ryzyka,

gdyż bez najmniejszej trudności wymieniam lub zwracani pieniądze.
M T  Z N A K O M iT E  561 27 30

w y k o n a n i e ,  w y b o r n a  c z y s t o ż o  w p e ł n i  t o n a .  
W szekio Instrumenty, struny i t. d.

Gustaw Muller, Graźlice lK£>

cherlin
działa znakomicie jako nieprześcigniony „niszczyciel robactw a/ 

Kupować atoli „tylko we flaszkach4* 
wszędzie tam, gdzie są wywieszone plakaty Zacherlina. 981 8 9

r

Folwarozek, ładne budynki; Pałacyk piętrowy 
z ogrodem i do 20 morgów roli, zdur.ny dla 
emeryta, lub pani. Dzierżawa donsoyjna  
rządow a , 500 mergów mająca, wieczysta 
dzierżawa, gdzie dzierżawca jest już 51 lav, 
informacje bliższe w Agencyi. Kilka m ają­
tków w okolicach Krakowa, a więcej w ró­
żnych stronach do sprzedania Majątki, Ka­
mienice, W ille, Młyny, Pałacyki do pozbycia. 
Ofioyallsoi, Guwernantki, Bony wszelkich 
narodowości , oraz wszelka Służba dworska 
i Robotnicy dzienni są do dyspozycyi. Adres: 
A gen cja  L. Krasuaklegu w Krakowie, 
Mały Kynek Nr. 6, I. piętro. 1937 4 3

Towarzystwo m M i i f i j  jiomccy U. U J .
(Collegium novum) poleca zdolnych a- 
kademików na guwernerów, korepety­
torów i mundautow w miejscu i na 

prowincję. 2020 2 o

w  T a r n o w ie
już się rozpoczęły i trwać będą, 

do 25 sierpnia b r.
Dla Panów i Pań, nie mogących dłuż­

szego czasu poświęcić nauce, urządza 
szkoła osobne 2- do 3-miesięczne kursa 
handlowe, po których ukończeniu otrzy­
muje się świadectwa uzdolnienia.
. Dla zam iejscow ych zaprowa­
dzoną jest nauka w drodze li­
stowej, zastępującej w zupełno­
ści naukę ustną pod gwarancyą.

Kurs przygotowawczy do egzaminów 
w c. k. Akademii handlowej we Lwo­
wie z najważniejszych przedmiotów 
naukowych. 1916 3 3

Zakład wodo- eleKtroleczniczy 
dla cliorob nerwowych.

Wanny, natryski, kąpiele wodo-elektryi zne, 
kąpiele w świetle elektrycznem (reumatyzm, 
artryiyzm, otyłość, niedokrewność, bóle ner­
wowo jak ischias itd.), kąpiele nasycone kwa­
sem węglowym (Nauheim)..

Eiekiroterapia , mechanoterapia jmięsienie 
wibracyjne, metoda Frenkla itd.); stosowanie 
promieni Rontgena do leczenia chorób skór­
nych i prześwietlania w chorobach narządów 
oddechowych, :erca i tętn ic, kości i stawów, 
zębów i szczęki; przy złamaniach i obecności 
Ciai Obcych w organizmie.

Aisonwalizatyr (prądy u bardzo wielkiem na 
prężeniu) w niektórych bolach nerwowych i 
mięśniowych, w migrenie i w chorobach skór­
nych. 1359 25 46

D r  M .  N t r r t o w s J c i ,

Kraków, ul. sw. Anny 2, teisfon Nr 359.

Zamiana.
"Willa ze stajn,ą, wozówką i ogrodem, przy­
nosząca 1600 K do z&ml&ny na realność na 
prowincyi z gruntem, lub na młyn z gruntem. 
Zgłoszenia pod 2 0 0 9  przyjmuje Administracja 

.Nowej Reformy11 2009 2 3

Wielki lokal
na restauracyę i wyszynk napojów przy ru­
chliwej ulicy jest z powodu stosunków rodzin­
nych od 1 października b. r. do wyna­

jęcia.
Zgłoszenia pod 2008 przyjmuje Administra­

cya „Nowej Reformy11. 2008 3 3

Słówko o nowym wynalazku
ważnym, dla palących papierosy.

Zastosowani s wiedzy w życiu praktycznem wydało już niejednokrotnie zdumiewające 
rezultaty, przyniosło wiele pożytku Ogółowi.

Dziś hygiena święci prawie na każdym kroku tryumfy, zrozumiałem więc je s t , że 
i fabrykacya tu tr k  c jK »re i«> łły e n  — czyni postępy w tjm  kierunku, lecz nie ,'szędzie 
i nie zawsze z dodatnim rezultatem

Moje wieloletnie próby, upodstawniono nauką i fachowem doświadczeniem, uwieńczone 
zostały ostatniemi czasy zdumiewającym skutkiem. Udam mi się bowiem dojść drogą badan 
chemicznych do preparatu znanego już dziś prawie wszędzie — kiory nosi nazwę:

S a .1 v e s o l .
.Testto w a lą  t-H cm iczu a , mająca tak wielce pożądaną dla palących papierosy wła­

sność, ze aby mnie nie posądzono o czczą przechwałkę — biorę sobie za zaszczyt powołać 
się na następujące, otrzymane w ostatnich czasach

u  %  x  i  v  i  i :  i
I f P .  M r .  f a r m .  W . H e łd o w s k i w  K r a k o w ie .

Z  ■przyjemnością donoszę U Panu, ie od czasu, jak uży wam Pańskiej 
mity „SA LV E SO L“, nie doznaję przykrych objawów, które mi dokuczały 
skutkiem palenia tytoniu. — H obec tego upraszam o nadesłanie mi za po­
braniem poczto w cm kilo waty „S A L V E 8 0 L .“

Z  w. p. Prof. I>i' A n to n i  A la rs .
Lwów, dnia 2 maja 1903 r.

Zv,racając uwagę P. T. Ogółu na powyższe uznanie, jakiem za wynalazek mój ze 
strony tak wielce poważnej i kompetentnej zaszczycony zostałem , czynię to głównie i je ­
dynie w interesie zdrowia P. T. palących papierosy i tytoń w'ogóle. " 1912 2 12

M r . f a r m . W Ł .  R G Ł D O W S K I .

Fabryka „Noris‘‘ W ł. Bełdowskiego w Krakowie
poleca

1000 sztuk tutek „Noris11 ze Sa!vesolem ...........................  koron 2 80
1 pakiecik waty S a lv eso l............................................................... —-60

Z Drukarni Literackiej (przedtem pod firmą Nowa Drukarnia Jagiellońska) tv ludK w ie, ul. Jagiellońska 10.

Najwięk. skład Singera maszyn do szycia i haftu
R. PAWŁOWSKIEGO, dawniej

J. I W A N I C K I E G O
w  Krakow ie , Jtiynek gfówtiy 18,

poleca ulepszone Singera maszyny do szycia i haftu 
najnowszej konstrukcji, odznaczające gię zupełnie 
cichym i lekkim chodem, dokładnem wykończeniem 

i nadzwyczajną trwałością.
Nauki haftów, robót ażurowych, aplikacyjnych itd. oraz 
wszelkiego szycia maszynowego udziela się bezpłatnie. 
Ceny możliwie niskie, mianowicie: M iszyny ręczne 
kosztują od 30 do 65 złr., nożne od 40 do 120 złr.

Gotówką 10°/# taniej. 22 39 o 
Cenniki rozsyła się za darmu i opłatme.

Rządca Drukarni L. K Górski

H "a
r t n u

n  j r i  (
J  I I  1 t . f N n IR F a b r y c z n y  sk ła d  K a p e lu s z y  i C y l in d r ó w

poleca na obecną porę nowości z c. i Ł  nadwornych fabryk : P C. Habiga, Wiih- Plessa, C. Messmera, J. Hiickla Synów, jakoteź
angielskie CLrystys & uornp. (Scott) w Londynie itd. itd m


